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Rekordo'' e 
robotników 

• • • 
os1ągn1ęc1a 

huty „Pokói" 
niezwykle poważne OS'iągnięcie. Bry 
gada ren1-0ntowa na czele z mistrzem 
Władysławem Zapartem i przodowni 
Idem pracy Wilhelmem Bieńkiem, 
pracując pod kierownictwem ze:;po­
łu SPB z Jerzym Grzegorzem na cze 

0

le skróciła czas remontu wielkiego 

ORGAN WK ŁK POLS·KtEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

KATOWICE (PAP). - Robotnicy 
huty „Pokój" meldują o wspaniałym 
o~iągnięciu produkcyjnym. Bryg:lda 
mistrza Augustyna Majnusa z przo­
downikiem zmiany Mikołajem Jędrn 
sem na czele uzyskała dnia 31 ma­
ja br. rekordowy wynik w produkcji 
w~·twarzając 422 tony wyrobów w 

l"i -g-u jednej zmiany, co stanowi 
126.4 }>roc. normy. W ten sposób ze 
>pół mistrza l\fajnusa przekroczył do 

J '.ychczasową szczytową produkcję w 
ciągu jednej zmiany uzyskaną prze.z 
rnbotników huty „Pokój" w ramach 
„\Vart Pokoju" dla uczczenia „św!ę 
ta Pracy". 

pieca, oddając go do użytku zamiast 
- jak plaiwwano - 10 czerwca w 
dniu 31 maja rb. 

Pierwszy spust stali z odremonto 
wanego wielkiego pieca nastąpił już 
dnia 31 maja o godz. 5.30 rano, tj. o 
11 dni wcześniej niż zamierzono: u­
możliwi to załodze wytworzenie do­
datkowo kilku tysięey ton stali pó· 
ni:d plan. 
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-----------------------------------------~---~~,~~~~~ ...... -~------~ Socjalistyczny stosunek do pracy 
umożliwił hutnikom również inne 

Nowy podz·ał administracyjny pailstwa Cały naród czechosłowacki 
złożył podpisy pod Apelem Pokoju 

Rad a M i nistrów uchwaliła p r o jekt ustawy 
O utworzeniu frzPch nowych województw 

PRAGA (PAP). - W Czechosłowa­

cji. zakończyła się kampania zbiera­
nia podpisów pod Sztokholmskim .<\pe 
l<>m - Stah:go Komitetu Światowego 

Kongresu Obrońców Pokoju w spra-

wie bezw1.fl'li>:incY.to zakazu broni ato­
mowpj. Ka"inµania przebiegała w ca­
łym kraju w atmosferze niezwy­
kłej jednomyślności. Apel podpisały 
9.482.422 osoby, I j. faktycznie cała 

dorosła ludność Czechosłowacji. 
WARSZAW A (PAP) - Rada Mi­

nistr6'v na posiedzeniu w dniu 31 
maja br. uchwaliła projekty ustaw, 
które wejdą pod obi·ady Sejmu Usta 
wodawczego R. P., m. im. projekt 
ustawy, przewidującej utworzenie 
przy prezesie Rady Ministrów K "1-

mitetu Współpracy Kulturalnej z 
Zagrandcą i projekt ustawy o zmia­
nach podziału administracyjnego 
państwa. 

W celu pogłębienia prac nauk.l· 
wo-badawczych w poszczególny.:h 
działach rolnictwa Rada Ministrów 
postanowiła utworzyć: Instytut Upra 

wy, Nawożenia i Gleboznawstwa, 
Instytut Zootechniki oraz Insty:;ut 
Mechanizacji i Eleh-tryfikacji Rolni­
ctwa. 

Rada Ministrów postanowiła też 

utworzyć Wyższą Szkolę Roln~ w 
Olsztynie przy równoczesnym zwinię 
ciu wyższych szkół gospodarstwa 
v;iejskiego, działających w Cieszy­
nie i Łodzi. Studenci obu tych szkół 
!!tant się słuchaczami szkoły w Ol­
sztynie. 

Uchwalony przez Radę Ministrów 
projekt ustawy o zmianach podziału 
administracyjnego państwa przewi-' 
duje zmianę nazw wojewódmv: ślą· 

skiego na katowickie i pomorskiego 
na bydgoskie oraz utworzenie trzech 
11owych wąjewództw: koszaJjńl'lkiego, 
zielonog~rskiego i opolsldego. 

Do obszaru województwa koszaliń 
skiego mają. być włącoone z obszaru 
województwa srozeeińskiego powia· 
ty: koszaliński, kołobrzeski, biało· 
ga.rdzki, sławieńs1d, słupski, byrow­
ski, miastecki, szczecinecki, drawski, 

walecki, złotowski, człuchowski. 
Województwo w Zielonej Górze 

()bejmie wyłączone z obszaru woje­
wództwa poznańskiego powiaty: zie­
lonogórski, gorzowski, strzelecki, 
slnvierzyński, sulęciński, międzyrze· 

cki, świebodziński, rzepiński, babi­
mojski, krośnieński, gubiński i W"how 
si<; oraz wyłączone z obszaru woje· 
wództwa wrocławskiego powiaty: gło 
gowski, żagański, szprotawski, · r­
ski i kożuchowski. 

Województ' o opolskie powstani<i 
na obszarze wyłączonych z 'lvojewódz 
twa katowickiego powiatów: opolskie 
go, kluczborskiego, olesldego, strze· 
leckiego, kozielskiego, raciborskiego, 
głubczyckiego, prudnickiego, nyskie-
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' Sesja Komitetu Wykonawczego_ SFMD 

Uczestnicy konferencji protestu1ą przeciw 
a k tom gwałtu ze strony władz angielskich 

w ciągu ubiegłych dwóch dni ponad 
6 tysięcy uczestników ogólnoniemiec­
kiego zlotu młodzieży, powracających 
do Niemiec Zachodnich. 

go, niemodli)lskiego, i grodkowskiego 
oraz wyłączonych z województwa 
wrocławskiego powiatów: brzeskiego 
· namysłowskiego. 

Ponadto województwo katowickie 
przejmie z obszaru województwa kie­
leckiego pow/at częstochowski i sta­
nowiące powiat miejski miasto Czę· 
>tochowę. 

Do obszaru województwa olsztyń­
skiego ma być włączony powiat no­
womiejski z województwa bydgoskie 
go i· powiat działdowski 'z wojewódz­
twa warszawskiego. 

Z obszaru województwa łódzkiego 
będą włączone do województwa kie· 
leckiego powiaty: opoczyński i kone­
cki. 

Prześladowanie boiowników pokoju 
w Stanach Zjednoczonvch 

NOWY JOff: (PAP). Policja ame 
rykań~ka aresztowała w czwartek 
5 działaczy nowJjorskiego komitetu 
o:bierania podpisów pod Apelem 
Sztc,kholmskim, którzy na pomni­
kach, wzniesionych ku czci żołnierzy 
poległych w drugiej wojnie świato­
wej oraz na chodnikach w p· rku 
brooklyi1skim \'IYpisali hasła w obro 
nie pokoju i domagające się zakazu 
broni atomowej. Wśród aresztowa-

nych zna.jdują się żoł.rriem:e z ostat­
niej .vojny. 

Polic.1a skonfiskowała ::;natl!zione 
przy aresztowanych formularze z 
tekstem Apelu Sztokholmskiego oraz 
zapowiedziała, iż staną oni przed są 
dem. pod zarzutem organizowania 
„spisku mającego na celu ·umyślne • 
uszkodzenie własności publicznej"„ 

BERLIN (PAP). - Dnia 31 maja 
rozpocz«;ła się w Eerlinie sesja Komi­
tetu Wykonawczego światowej Fe­
deracji Młodzieży l>emokratycznej. 
W sesji biorą udział przedstawiciele 
organizacji młodzieżowych: Francji, 
USA, Anglii, Związku Radzieckiego, 
Hiszpanii Republikańskiej, Rumunii, 
Bułgarii, Chin, Czechosłowacji, Bra­
zylii, Grecji, Ekwadoru, Indii, Viet­
namu, Danii, Holandii, Norwegii, Au­
strii, Węgier, Polski, Australii, Nie­
miec i Włoch. 

Członkowie Komitetu Wykonaw· Z a... d 1• 1 Pl ""ft -;ip Z 
czego z oburzeniem napiętnowali no- o-..ro ... enu... ._ ~{._ 

Sesję Komitetu Wykonawczego za­
gaił przewodniczący Swiatowej Fede 
:racji Młodzieży Demokratycznej -
Guy de Boisson. vl/ imieniu niemiec­
kiej •dzieży demokratycznej uczest 
ników sesji powitał przewodniczący 
Centralnej Rady Związku Wolnej 
Młodzieży Niemieckiej - Erich Hon­
necker, który zakomunikował, że, we­
dług otrzymanych informacji, angiel­
skie władze okup~cyjne aresztowały 
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~~~~fu~l&::~h:~*:i~ Zacieśnia się więź ideowa między Polską i ZSRR 
Z kolei uchwalono następujący po­

rządek obrad sesji: Doniosłe znaczenie kontaktów ze związkowcami radzieckimi 
ruchu zoH1odoweqo 1) Zadania młodzieży demokratycz­

nej w ruchu obrońców pokoju. 
2) Swiatowa Federacja Młodzieży 

dla p olshieqo 
Demokratycznej 1 jej zadania w wal- WARSZAWA (PAP). - 31 maja 
ce o umocnienie szeregów młodzieży br. rozpoczęło się w gmachu CRZZ 
demokratycznej świata. IV planarne posiedzenie Centralnej 

3) Przygotowania do międzynaro- R3dy Związków Zawodowych z udzia 
dowej konferencji, poświęconej ochro I łem przewodniczących zarządów głów 
nie zdrowia i demokratycznemu wv- nych poszczególnych związków zawo 
chowaniu dzieci. dowych i ORZZ. 

W pięknie udekorowanej sali ze. 
brał się około 300 aktywistów, re­
prezentujących wszystkie związki za 
wodow:e w całym kraju. 

Z praskiego procesu szpiegów 
lllłllllłllllll lllUlłlłltllłltlllłllłllłtltlłllllUłllłUlllUUIUtUtUUllllUłllHOtłł"lłlłlł 

Długo nic milknącymi ok>laskami po 
witali zebrani przybywającego na 
obrady przewodniczącego CRZZ wice 
premiera tow. AI. ,Zawadzkiego i de­
legację radzieckich związków zawo­
dowych z członkiem. prezydium 
WCSPS - 8. S, R.Zanowen1 na ciele. 
Owacja zgotowana radzieckim towa­
rzyszom przez polskich 7.wiązkowców 
stała się manifestacją · serdecznej 
ptzyjaźni do narodów Związku Ra­
dzieckiego i ich qenialneqo wodza 
Józefa Stalina. 

Czas ubiegły od naszego poby­
tu w Związku Radzieckim, stano· 
wi okres gruntownej analizy do­
świadczeń przywiezionych przez 
nas z ZSRR, stanowi okres wysił­
ków, by w warunkach Polski Lu· 
dowej, na naszym etapie budow­
nictwa socjalistycznego, doświad­
czenia te jak najszerzej i jak naj. 
gruntowniej wykorzystać w na­
szej pracy związkowej. 

l~raitY naro~u llM~o~owat~ie10 w ~ni~ie imperiali1mu 
PRAGA (PAP). - Jak już donosi-

liśmy, przed sądem państwowym w 
Pradze rozpoczął się proces przeciw­
ko 13 osobom, oskarżonym o zdradę 
stanu i stworzenie antypaństwowej 
organizacji dywersyjnej, mającej na 
celu obalenie istniejącego ustroju lu­
dowo-demokratycznego oraz przywró 

cenie w Czechosłowacji przy pomocy 
interwencji zachodnich mocarstw im 
perialistycznych ustroju kapitalistycz 
nego. Na ławie oskarżonych zasiada­
ją przeważnie byli działacze partii 
narodowo - demokratycznej, prawicy 
sucjal-demokratycznej i partii Judo-. 
wej. vV sprawę zamieszanych jest 
wielu przedstawicieli dyplomatycz­
nych USA, Anglii, Francji, Jugosła­
wii titowskiej i innych państw. 

W wydziale zagranicznym partii 
narodowo-socjalistycznej istniała ści­
ślejsza komisja. która otrzymywała 
od b. ministra Ripki, biorącego u­
dział w jej pracach, instrukcje orien­
towania się na mocarstwa zachodnie. 

W prezydium zasiedli: przewodni­
czący CRZZ - wicepremier tow. Al. 
Zawadzki, członek prezydium WCSPS 
- Rźanow, sekretarz śFZZ - B. Ge­
bert. wiceprzewodniczący CRZZ -
tow. tow. Ćwik i Burski, sekretarze-­
Doliński, Kratko, Kowalczyk i Piwo· 
warska oraz kierownik wydziału ad· 
ministracyjnego KC PZPR - tow. 
Kłosiewicz, 

W ciągu miesiąca swego pobytu 
u nas, towarzysze radzieccy za­
znajomili się z pracą naszego ru­
chu zawodowego, wiele widzieli i 
wiele swoich spostrzeżeń już nam 
przekazali. W ten sposób wydat­
nie dopomogli nam do usprawnie. 
nia naszej pracy. 

W naszej dalszej działalności 
kierować się będziemy tymi do• 
świadczeniami, co przyczyni się 
do coraz silniejszego zacieśnienia 
więzi ideowej pomiędzy folską 
Ludową i Związkiem Radzieckim". 

Naród koreański manitestuje 
* • * 

PRAGA (PAP). - Po odczytaniu 
aktu oskarżenia sąd przystąpił do 
przesłuchiwania podsądnych. 

Horakova zeznała,_ że już przed i·o­
kiem 1948 często spotykała się z am­
basadorem francuskim w Pradze -
Dejeanem. Po lutym 1948 r. Horako­
va kilkakrotnie w szczególnie waż­
nych wypadkach zwracała się do De. 
jeana z prośbą o pomoc w wysyłaniu 
zagranicę ludzi. wrogo ustosunkowa­
nych wobec ustroju ludowo-demokra­
tycznego. 

PRZEMÓWIENIE 
TOW. ZAWADZKIEGO 

W dalszym ciągu obrad przewod­
niczący CRZZ wygłosił refęrat n. t. 
, .Związki Zawodowe - kuźnią kadr''. 
Nad referatem wywiązała się oży­
wiona dyskusja. 

wolę walki o zjednoczenie swej o jczyzny Jako pierwsza zeznawała oskarżo­
na Horakova, która w całej pełni 
przyznała się do winy. Nawiązując 
do swej pracy w charakterze kierow-' 
nika wydziału zagranicznego b. par­
tii narodowo-socjalistycznej, oskar­
żona zeznała, iż działalność tego wy­
działu zmierzała w tym kierunku, 
al>y ja~ najbardziej zwiększyć wpły· 
wy imperialistycznych mocarstw za­
chodnich w Czechosłowacji ze szko­
dą dla przyjaznych stosunków mię­
dzy Czechosłowacją a Związkiem Ra­
d1ieckim. 

Na pytlnie, czyje poglądy wyrażał 
Ripka, uprawiając swą działalność 
antypaństwową, oskarżona usiłowała 
clac wymijającą odpowiedź, oświad­
czając, że poglądy jego kształtowały 
sie prawdopodobnie na podstawie roz 
mów z przedstawicielami mocarstw 
zachodnich. 

Witając w gorących słowach dele. 
gację radziecką, przewodniczący 
CRZZ wicepremier tow. Zawadzki po 
wiedział m. in.: 

Obrady trwają. 

MOSKWA (PAP). Agencja Tass do 
nosi z Phenjanu: 

Jak wiadomo, Li Syn Man na roz 
kaz swych waszyngtońskich wład­

ców wyznaczył na 30 maja br. anty­
ludowe wybory do tzw. „zgromadze 
nia enarodowego". Dzień ten był 

dniem zdecydowanego wystąpienia 

narodu poludniowej Ko1·ei przeciw 
amerykańskiej polityce kolonizator­
skiej, przeciw marione~kowemu rzą­
dowi Li Syn Mana, przeciw tzw. ko 
reańskiej komisji ONZ, byl wyrazem 
walki o jedność i nieza; .żność oj­

czyfay. 
Koreańska Agencja Telegraficzna 

p:idaje pierwsze wiadomości, ujaw­
niające atmosferę, w której odbywa 
ły si te „wybory". 

W okresie od 12 do 24 maja na ca­
łym terytorium Korei Połudn. prokla 
mowano stan wyjątkowy. W dniu 
wyborów władze Li Syn Mana zaka 
zały żeglugi na wodach przybrzeż­

nych, a w rejonach działań party­
zanckich wydano rozkaz rozstrzeliwa 
nia na m1eJscu każdego wyborcy, 
który by przeszedł poza granicę 
okręgu wyborczego. 

Od rana w dniu 30 maja we wszyst 
kich lokalach wyborczych dyżurowa 
li uzbrojeni terroryści. Mimo 2br-0jne 
go terroru, wielu uprawnionych do 

~ Powrót delegacji ZMP 
ze ziołu młodzieży w Berlinie 

WARSZAWA (PAP). - W dniu 
1 czerwca br. powróciła do. Wa.sza­
wy 18-osobowa delegacja ZMP, klóra 
uczestniczyła w zlocie demokratycz­
nej mlodzieżv niemieckiej w Ber:lnie. 

głosowania odmówiło brania udziału 
w wyborach. W związku z tym w o­
kręgach wyborczych doszło do starć 
między wyborcami i policją. 

W dniu wyborów Ludność Seula nie 
bacząc na terror i represje zademon 
strowala swą wolę walki o zjedno­
czenie ojczyzny i o wyzwolenie spod 
jarzma zdrajców narodu koreańskie 
go. W mieście rozrzucono ulotki 
wzywające do bojkotowania wybo­
rów. 

Henri Wallon-profesorem u. J. 
KRAKOW CP AP). - Na U ni wersy I był jak najbardziej owocny i twór­

tecie Jagiellońskim w Krakowie od czy i by prrzyczynił się do pos~ępu 
była się w dni.u 31. 5. br. uroczystość demokratycznej myśli ludzkiej". 
wręczenia nominacji na profescrra U. UCrlO?ly francuski .rzabierając głos, 
J. wybitnemu, postępowemu ucz-0- 0świadczył, m. in.: 
nemu francuskiemu prof. fienri „W państwach demokracji Iud1'­
Wallon, usundętemu rza działalność wej rozwija się prawd'Ziwa nauka. 
oostępową z uniwersytetu francus- SzczęśliwY jestem, że w takim kraju 
kiego. i na takiej uC"Zelni będę cnógł i,)raco-
Wręczając profesorowi H. Wallon wać. Nominacja dcz:isiejsza jest dla 

akt nominacji, rektor U. J. prof. dr mnie honorem i (ZSSIZczytem". 
T. Marchlewski powied~ał: Prof. Henri Wallon objął am.vą, 
„Dołożymy wszyscy wszelkich sta· specjalnie utworzoną katedrę peda­

rań, aby pobyt pana między nami gogiki i psychologii dtzliecka. 

Suro'1Ve kary 
za niezabezpieczenie dyscypliny pracy 

Czy nie było by prościej powie­
dzieć - pyta prokurator - że Ripka 
wykonywał instrukcje przedstawicie­
U mocarstw zachodnich? 

Przedłużenie _umowy „Pobyt delegacji radzieckich 
związków zawodowych, która handlowei z Izraelem 
przybyła na nasze zaproszenie do 
Polski, traktujemy jako bardzo po WARSZAWA (PAP). - W dniu 
ważne wydarzenie dla polskich 31 maja br. podpisano w Warszawie 
związków zawodowych. Nasze porozumienie w sprawie przedłqżenia 
związki zawodowe, kierowane ·ważności umowy handlowej między 
przez PZPR, czerpi~ w swej co- Polską a państwem Izrael na okre~ 
dziennej pracy z wielkich wzo· od 1 czerwca do 31 grudnia br. 
rów i doświadczeń radzieckicb Porozumienie podpisał w imieniu 
związków zawodowych, wychowa- Rzadu RP podsekretarz stanu w Mi­
nych l otaczanych trosklJwą opie- nisterslwie Handlu Zagranicznego ob. 
ką przez wielką partię llolszewic- Czesław Bajer, w imieniu zaś rządu 
ką WKP(b) i osobiście przez To- państwa Izrael - poseł pełnomocny, 
wai-zysia Stalina. l inlnisler I. Barzilay. • 

Horakova oświadcza, że z polece­
nia Zenkla przystąpiła do tworzenia 
nielegalnej organizacji. Wkrótce po 
wydarzeniach lutowych nawiązała ro 
kowania w celu ustalenia wspólnej 
platformy z ·profesorem Peska i dr 
Jandecką, z którymi spotkała się w 

miejscowości Vinor. Na naradzie o- Ogn1·ska stonki· z1·emn1·aczane1· 
mawiano sprawę utworzenia wspól-
nego ośrodka, który by koordynował 
dzia1a1nośc reakcyjnych elementów wykryto w zachodnich województwach Polski 
wszystkich trzech partii - partii na- WARSZAW/A (PAP). - Jak infor- dalszego rozprzestrzenienia się ston­
rodowo-socjallstycznej, partii ludo- muje Ministerstwo Rolnictwa i RR, ki ziemniaczanej, Ministerstwo Rol­
wej i pairtii socjal - demokratycznej. na terenie gromady Pakosław, pow nic.twa zwraca się do całego spo. 
\Vszyscy uczestnicy narady jedno- Nowy Tomyśl, w woj. poznańskin1 łeczeństwa, a szczególnie do perso· 
myślni byli w swej nienawiści · do re znaleziono 23 bm. pierwsze tegorocz. nelu Służby Ochrony Roślin, robot-

ne ognisko stonki ziemniaczanej. W ników rolnych, członków spółdzielni 
publiki ludoW<J'.demokratycznej. ostatnich .dniach zameldowano o wy- produkcyjnych i indywidualnych go-
Członkowie zbrodniczej organizacji kryciu 3 dalszych nowych ognisk spodarzy, aby poszukiwania stonki 

stawiali sobie za cel przywrócenie u- stonki ziemniaczanej w powiatach: ziemniaczanej przeprowadzili na swo 
stl'oju kapitalistycznego w Czechosło Świnoujście, Kamień i Chojna. ich polach bardzo uważnie. Wykryte 

i uśmiercone okazy stonki ziemnia­
wacji. W swej dywersyjnej dział'il- Niespodziewane wykrycie ognisk c.zanej, włożone do flaszek z naftą, 
ności kierowali się oni instrukcjami stonki w rejonach, gdzie szkodnik należy niezwłocznie zgłosić do wła­

ten dotychceas nigdy nie występo- ś<'iwego urzędu gminnego. Za wykry 
iPr7.ywódców b. partii narodowo-so- wał, zbiegło się z wypadkiem zrzu-

WARSZAWA i(PAP). - Sąd Gr-0-1 spóźniających się i nieobecnych. c.ialistycznej, przebywających na emi c1,nia przez samoloty amerykański<> cie i zgłoszenie każdego nowego og-
dzki W · t ł Sąd ł .,,;_..,ę obu oskarżonych j "' niska stonki urząd wojewódzki wy-

w arszawie rozpa rzy . sprawę uzna „„. ' gracji _ Zenkla, Ripki i innych, O- stonki ziemniaczanej na tereny Nie- ś 
kieroW!llików warszawskich Z':!kła- skazał: Romank!ewicza na 30 tys. rzł. mieckiej Republiki Demokratycznej. płaca znalazcy nagrodę w wysoko ci 
dów przemysłu odzieżowego - Ro· grnywny, a KossakO'WSkiego na 20_ skarżona Horakova otrzymywała 'od 10.000 zł. 
ma<na Romankiewicza i Adama Kos- tys. zł. W ueasadnieniu wyroku Sąd' nic:h periodycznie listy i instrukcje1 Przypuszcza się więc, że zrzucona Ministerstwo Rolnictwa i RR ape-
sakowskiego, oskarżonych o 1'aru- stwierdził. że oskarżeni z.lekceważy· z- których treścią zaznajamiała· człon· z samolotów stonka ziemniaczana, luje do terenowych komórek partii 
~enie ustawY o zabezpie<!'.leniu so- li doniosłą ustawę, nie wykonując • wskutek trwających wtedy burz i po pditycznych, terenowych ogniw 
cjalisty=ej dyscypliny pracy. w ak należycie kontroli i nie pociągając kow swej organizacji. Ze swej strony rywistych wiatrów z kierunku za- Związku Samopomocy Chłopskiej o­
cie oskarżenia stwierdzono, że obaj ła~ików do odpowiedzialMśc:i. Horakova stale przekazywała Zen- chodniego, przeleciała na tereny pol· raz Komitetów Ochrony Roślin, aby 
podsądnj nie poC(ZynHi odpowiednich Postępowanie oskarżonych spraw!fo, kłowi i Ripce informacje, mające skie. Należy podkreślić. że specjalna ze swej strony udzieliły Służbie 0-
kroków dla zabezpieczenia dyscy- że li~n:i pracowni~Y. ~ezkarn:ie o'u- przeważnie charakter szpiegowski. w komisja Ministerstwa Rolnictw-a i RR chronv Roślin jak najdalej idącej po 
pliny pracy, a mianowicie nie stoso· ~mali pracę, opózma_Jąc wykonywa ł zbieraniu informacji brali udżiał stwierdziła nalotowy charakter nowo mocy w organizowaniu zbiorowych 
wali kar wobec pracowntilców wykra nne planow produkcyJnych warszaw . . . .. odkrytych ognisk stonki ziemniacza- poszukiwań stonki ziemniaczanej o-
czających przeciwko dyscyplinie pra skich riakładów pri:emvsłu od7!i.e.źo.· wszyscy członkowie orgaruzac11. nej. raz w uświadamianiu rolników n nie. 
cy orarz nie nrowad'Zili ewidencji wego. Proces trwa. • W zwiazku z niebezoieczeństwem bezpieczeństwie stonki. 
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Wspaniały rozwój gospodarczy 
Federacji Rosyjski • ei 

Powojenny rozwój gospodarczy 
ZSRR przebiega pod znakiem szyb 
klej odbudowy ł . ualszero potętnego 
rozwoju produkcji wszystkich gałę 
zł gospodarki narodowej kraju. W 
ciągu czterech lat budownictwa po 
koJowego globalna produkcja.· prze 
mysłowa ZSRR wzrosła 2,25 • kro­
tnie; w roku 1949 przekroczyła ona 
o 41 proc. poziom przedwojennego 
19ł0 roku. W pierwszym kwariale 
ri. przemysł radziecki dokonał zna 
cznego skoku, zwiększając produk 
cję globalną o 22 proc. w porówna 

· niu z poziomem I kwartału 1949 r. 
Gospodarka rolna ZSRR została już 
r6wnlei całkowicie odbudowana I 
przekroczyła wskaźniki przedwojen 
ne. 

Szczególne znaczenie dla całego 
Związku Radzieckie;o i dla repu 
blik związkowych mają osiągnięcia 
gospodarcze narodu rosyjskiego. Fe 
deracja Rosyjska zajmuje w ZSRR 
pierwsze miejsce zarówno pod 
względem terytorium, jak i pod 
wzlędem liczby mieszkańc6w. Od 
grywa tez ona przodującą rolę w 
życiu gospo,darc:ąm państwa ra 
dziec kiego. 

W roku 1950, w myśl planu 5-le 
tniego, przedsiębiorstwa. pr1A!myslu 
lekkiego, tekstylnego i spoiywcze· 
go, znajdujące się na terytorium Fe 
deracji Rosyjskiej, winny wyprodu 
kowae: 4 miliardy 185 mln. metrów 
tkanin bawełnianych, 129 milionów 
metrów tkanin lwełnianych, około 
160 milionów par obuwia sk6rzane 
go, ponad 730 tys. ton mięsa, 463 
tys. ton cukru i tp. 

Gospodarka Federacji Rosyjskiej 
' ogromnie ucierpiała na skutek woj 

ny. Hitlerowscy okupanci zniszczyli 
na jej terytorium ponad 12 tys. 
przedsiębiorstw przemysłowych, 30 
tys. klm. linii kolejowych, około 3 
milionów budynków. Straty wojen 
ne RFSRR wyniosły 249 miliardów 
rubli. W świetle tych cyfr tym wię 
kszego znaczenia nabiera fakt, t:e 
gospodarka RFSRR nie tylko zosta 
la odbudowana, ale znaeznle wy-

Komunikot'Prezydium 
Powiatowej Rady 
Narod~wej w Łodzi 

Prezydium Powiatocwej Rady 
Narodowej w Łodzi podaje do 
wiadomości, że dnia 6 czerwca 
br. (wtorek) o godz.lńie 10 i>d­
będzie Ilię 5-117 plenarne po­
siedzenie Powiatowej Rady Na 
i'Odowej. 

Posi000enie odhęd1.io się w 
Aleksandrowie, w sali Central­
nej świetlicy Zwiąmc6w Zawo­
dowych przy ul. Plołudniowej 5. 
Tegu samego dnia o godzmie 
16-ej odbędzie wię Ul'Oc.Zysta. 
sesja Powiatowej Rady Naro­
dowej" na której wygiłooizony 
ooslJanie neferat o zadaniach 

i organizacji terenowych orga­
nów jednolitej władzy państwo­
wej, po czym dokonany zo~ta­
nie wybór Prezydium Rady Po­
wia.towej. 

I E. Frolow I 
, 

przedzila zaplanowane dla niej w 
powojennym planie 5 • letnim 
wskaźniki. 

W ciągu czterech lał powojennej 
pięciolatki przemysł włóklennlo•Y 
RFSRR zwiększył prawie trzykro 
tnie - w porównaniu z rokiem 
1945 - produkcję tkanin bawełnła 
nych, przeszło 2,5 razY - welnla· 
nych; przemysł obuwiany zwiększył 
produkcję przeszło dwukrotnie; prze 
mysi dziewiarski WYProdukował w 
roku 1949 o 234 proc. więcej mate 
rialów bieliźnianych niż w roku 
1945. 

W pierwszYm kwartale 1950 r 
gospodarka Republiki Rosyjskiej 
poszczycić się mogla dalszymi znacz 
nymi sukcesami. Tak np. produko,Ja 
tkanin bawełnianych wzrosła - w 
porównaniu z pierwszym kwarta­
łem 1949 r. - o 14 proc., tkanin 
lnianych - o 26 proc., obuwia skó 
rzanego - o 18 proc., wYrObów dzle 
wiarskich o 25 proc. Produkcja ro 
wer6w wzrosła 3,3 - krotnie, pate 
fonów - 3,'.7 - krotnie. 
Przemysł spożywczy wYproduko 

wal więcej: mięsa i wt:dlin o 80 

proc., masła - o 12 proc., wyro 
bów cukierniczych - o 31 proc., ~In 
gronowych - o 62 proc. itd. 

Równolegle ze w1.rostem produk 
cji towarów powszechnego użytku 

i dzięki nowej obniżce państwo· 

wycb cen detalicznych (przeprowa• 

d2:0nej z dniem 1 marca 
wzrósł obr6ł towaroWY i 
się poziom konsumpcji 
RF8RR. 

1950 r.) 
podnl6sł 
ludndel 

Również i gospodarka rolna 
RFSRR osiągnęła w 1950 roku znacz 
ne sukce.y. Pomyślnie odbył się 
1iew upraw Jarych, rozszerzono go1 
podarkę inspektową (mającą na ce 
lu hodowlę wczesnych jarzyn), · ze 
znaczną nadwyłk~ wykonuje siei 
państwowY plan 1adunia ocbro.1 
nych pasów leśnych. 

Na terenie Federacji RosyjskJ.ej 
powstały w okresie powojennym 
lio1ne nowe przedsiębiorstwa prze 
mysłowe, gazownie i elektrewnle, 
domy mieszkalne, szkoły, lnsłylu 
cje lecznicze, hotele ł inne przedsiq 
biorstwa usługowe oraz instytucje 
kulturalno - oświatowe. 

Republika. Rosyjska, podobnie Jak 
wszystkie republiki ZSRR, zbliża 
się w szybkim tempie do całkowitej 
realizacji powojennego planu pię· 
cioletniego - wspaniałego planu 
odbudowy i rozwoju ro!!lpodarkł na 
rodowej ZSRR. Cztery lata pokojo 
wej twórczej pracy narodu rosyJ· 
skiego podniosły . R.epubllkę Rosyj­
ską na Jeszcze wyiszy szczebel roz 
kwitu gospodarczego ł kulturalne 
go. SwładczY to, ii nat6d rosyJsld, 
podobnie jak wszystkie inne nan1dy 
ZSRR, żywi niezłomną wolę poku· 
;lu, wolę twórczej pracy w imię 

dalszego m~ocnlenia połft:ri gospo 
darczej kraju, dalszego podniesie 
nia stopy życiowej i poziomu kul 
łuralnego ludności wielkierco kraju 
socjalizmu. 

• 

Otwarcie piątej ~e~ii 
Europejskiej Komisii Gospodarczei · 
GENEWA (PAP). - W dniu !U 

maja rozpoczęła się w Genewie pią­
ta sesja Europejskiej Komisji Gos­
podarczej ONZ. W narndach biorą 
udział przMstawiciele wszystkich 
krajów europejskich (za wyjątkiem 
Hiszpanii) oraz Stanów ZjednoczJ­
nych. Kraje europejskie, nie należą.~e 
do ONZ, biorą ud.ział w narada.eh z 
głosem doradczym. 
Wśród delegatów, którzy przybyli 

na sesję bieżącą, znajdują się m. in.: 
przedstawiciel ZSRR - Arutiunian, 
przedstaw.iciel Ukra~ny Radrziecklej 
- Stadnik, przedsta.wicicl Białorusi 
radzieckiej - Skorobogatyj, re)>'re­
zentant Czechosłowacji - Truber. 

Na ćrLele delegacji polskiej stoi 
min. Suchy. 

Nadto z krajów demoktaeji ludo­
wej uC'zestniczl). w sesji przedstawi­
ciele Węgier, Rumunii, Bułgarii i Al 
banii. Na czele delegacji Sta.nó'v 
Zjednoczonych stoi HllT'riman. 

Piątą sesję Eur<>pejskiej Komisji 
G-Ospodarczej ONZ otworzył sekre­
ta1-z Gunna1· Myrdal, który wygło­
sił przy toj okaz.n p1.'zem6wienie, po 
święcone zadaniom tej komisji w 
chwili obecnej. 

Następnie zeb1·ali się kierownicy 
delegacji w celu om6wienia sprawY 
kandydatury na. prz~dnicząceg:> 

Europejskiej Komisji .Gospoclarct.ej 
GNZ. Nie osiągnęli oni jednak p<>ro 
zumienia w tej sprawie. 

Korespondent PAP dowiaduje się, 
że na . posiedzeniu kierowników d~lc 
gacji, przedstawiciel ZSRR - Al"n­
tiunian wysun•ł kandydaturę repre­
zentanta Czechosłowacji - 'l'rubera 
na pnewodnbące10 komisji. Aru· 
tiunian stanowiliko swoje uzasadnił 
tym, że w ciągu ostatnich trzech ln.t 
przewodniczącym komisji . był przed 
stawiclel kt·ajc1w rzacllodni'O - europej 
skieh, wobec czego, obecnie zasady 
shiszności i sprawiedliwości wyma· 
gają, by stanowisko to przyznano 
przedstawicielowi krajów wschodnio 
-europejskich. 

Propozycja Arutiuninna zoetała 
poparta przez reprezentantów Pol· 
ski i innych krajów demokracji ludo 
wej. Przeciw1Stawili się jej i·e1m~­
zenta.nei Francji, Stanów Zjednoczo 
nych i Holandii, którzy 'WY})(1Wied:zie 
li Się rz.a ponownym wyborem dmych 
czasowego pmewodn:i<:tLącego, a 
mianoWicie pmedsta'W'.iciela Norwe­
gii. W sprawie tej nie osiągnięto po 
rozumienia, wobec czego komi&ja od 
łożyła wyb6fr pmewod~ego na 
pótniej i przeszła do następnego 
punktu porządku dziennego. 

Zfo·t UJ Berliftie 
- ciosem dla podżegaczy woiennych 

Oltnyk - „Nieeb ty.Je światowy front obrotlców 
pokoju I Jeło lłła kterownlcza. Związek Radziecki? 
~łeoh iyJe ~ttalłSliłmus Stalin!", którym eakoń­
czył swe p.iumówlenie na zlocie FDJ prC'Zydeht 
Pieck, może pewnego dnia nabrać .,wielkiego z.na• 
czenia" - pisze reakcyjna gazeta „Yorkshire Post" 
w artykule wstępnym. poświęconym berlińskiemu 
zlotowi. 

Okmyk ten z entu.vjazmem podchwyciły nlezłl· 
czQlle r2'ehe młodzieży niemieckiej na :tloele w Bill" 
linie. Młodzież ta wie, że bez olbmymiego wkładu 
ZSRR w dzileło ir.wycięłtwa nad hitleryzmem, bez po. 
mocy ZSRR dla demokratycznych Niemiec nie by­
ło by tej gigantycniej manifestacji na rzecz pokoju. 
która miała miejsce w Berlinie. 

Amerykańskie. ILJ1ł'lelskłe i francuskie wlad7.e 
okupacyjne zilawaly sobie sprawę z olbrzyml„o 
maczenia zlotu. Zrobiły wsąałko, by mu przesz:;o­
dzić. OSzczercza kampania. prowadzona była do ost~t 
nich chwil przed otwarciem ·zlotu. 

W Niemczech Zaohodnkh l w zawhodnlm BerJi­
nJe odbywały się gestap-0.wskle obławy na młodzież, 
która p~rała s'1ę do Berlina.. by uC7estniczyć 
w zlocie. Skoncentrowano wojska pancerne ; :r.mllło· 
ryzowane jcdnOS'tki policji. 

Rachuby imperial!Mów zawfodly. Młodzi~ nle· 
miecka nie dała się aprowokować. Helikoptery, z któ­
rych osobiście obserwowa.U przeb4ec zlotu guberna­
iorzy zachodni, witane były śmiechem i oknykami 
„ro home". Represje polkyjne nie były w stanie 

1łf7A'8'&koddć 30 łysl~om boJowników o pokój z za­
eh~nlch Niemie-0 wziąć udział w złocił'. 

~ Defilada 100 tysięcy młodzieży niemleekłeJ trwa· 
ta 8 fodzin. „Precz z qulsllngowcaml i marionetkami 
z Bonn!", „Precz z kolonmtoraml amerykańsldlni!", 
„Nigdy nie będziemy najemnikami tm.pertalistów" -
takle były ba.sła manifestantów. 

Maolłeat do młoddeiy memieckieJ, uchwalony , 
jednomyślnie piv.ez uczestnlków zlotu, głos.i m. in.: 

„Chcemy trwałego pokoju. Chcemy, by nigdy 
już więceJ miody Niemiec nie musiał poświęca~ 
sweg-0 życia w Imię interesów i ludzi cią.gnącycb zy­
ski z wo-Jny. Chcemy, by nilrdy jui więcej żadna 
matka nie opłakiwała swego syna, żiuł.na żona swe· 
go męia. Chcemy, by nigdy już więcej nie padały 
pa.c;twą m-0ól'derczych bmnb nasze wars~y pracy 
I szkoły, nasze domy, Chcemy brdersklej przyjaźni 
ze WSZ)'StJclml nM'Odaml świata, z młodymi ludłmi 
wazystklcb ras i n!Ll'odów. Oto na.na wola, która 
jest wolą każdego młodego Niemca". 

Młode pakolenie ruemieckfo wykazało swoją po­
st.Mvą. ie zdecydowane jesł WaJC1Lyć o pokój i o je­
dnolite, dem-Okra.tyczne Niemcy. Zlo.t berllń!fld był 
najlepszą odp-0wied7lią podżega~om wojennym, któ­
rzy pragną znowu spętać na.tód niemiecki i użyć go 
dla swołeh wojennych celów. Młodzi Niemcy. poka­
zali światu niezłomną. wolę wałki o pakój. Dlatego 
też ich -zlotowi towanynyla. sympatia światowero 
obozu pukoju, Dlatego na łamach reakcyjneJ prasy 
DanuJe konsterna~ja. Zlot w Berlinie był ciosem dla 
Wl'OJÓW pokoju. 

Pr. 

JaooóuJ orunirntorn woinJ ~a~terioluinnei 
winni odpowiadać za swe zbrodnie przed T rybunaf em Międzynarodowym 

Nota radziecka do rządów USA i W. Brytanii 
MOSKWA (PAP). - W dniu 30 pońskieJ apawodowały epidemię diu 

maja br. charge d'affaires ZSRR w my i tyfusu • 
1Jiące, ambasada nie otnymala do· 
tychczas odpo'Wied7i. 
Zwracając uwagę na tę okoli1:2-

ność. ambasada 0e2ekuje, że rząd 
Stanów z.jednoczonych odpowie na 
notę ZSRR z 1 lutego w jak naj­
krótszym czasie. 

Waszyngtonie :i amba·sador ZSRR w 'Wyżej ~pomniana nota z 1 lute­
Londynie wręczyli tz.'1dom Stanów go wskazywa'ła na to, że w toku po· 

stępowania dowodowego w Chaba­
ZjedlllO<Yronych i Wlelkie-j Brytanii rowsku· ustalono, 7,c w prrzygotowa-
noty w sprawie postawlenia przed niu i reaHuic.}i wojny bakteriologicz 
Trybunałem Międrzynaro<lowym ce· nej rolę kierowtti~ą odgrywali nie 
sarza Japonii Hirohito i niektórych tylko skazani przed tym japońscy 
generałów japońskich. przestępcy wojenni, JC(:!l również ce-

Nota wystosowana do rządu USA san Japonii Hhrohito oraz generało 
sł.'Wierdiza co następuje: wie armii japońslkiej: Issi Siro (by-

W dniu pierw52ym lutego 1950 ro. ły naczelnik oddZ!ełu Nr 731), Kita· 
ku na IZ:lecenie rządu radzieckiego no Ma.sadzo (były naczelnik odd!l.fa­
ombasador ZSRR miał rzaszczyt wy- łu Nr 731), Wakamacu Iudl1liro (by­
stoSO'wać do :panów notę 0 rez.ulta- ły naczelnik oddziału Nr lOO)~asa­
tach głośnego procesu sądowego, któ hara Sukio '.były naczelnik srz.tabu 
ry toczył się pmed Trybunałem Wo· armii kwantuńskiej). 

Z uwa~ na to, że st09owanłe br-0· 
ni ba.lderiolQliameJ dawno jui 7l09ta 
Io potępione pnez Mrody eywllbo· 
wa.ne jako n&Jclęłsze pn;esłępełwo 
spnecme z honorem I 8Umten&em na 
rooliw, łe .t.olOW'lłłłie broni bakte­

* • * 
Ko-pie powyi.scre•j noty wystosowa-

no do rządu Chińskiej Republiki Lu 
dowej. Ponadto kopia pnytoczonej 
wyżej noty do r.t.ądu Stanów ZQedno 
.:.wnych przekaruina ~tała riiądom 
Australia, Burm:i·. Holandii. Indii, 
Kanady, Nowej zelandil - Pakista­
nu i Franoji - wchodzącym w skład 
Komisji do spraw Dalekiego Wscho­
du. 

Rosną szere1;i 
Zw. Wolne! 

Młodzieży Niemieckiej 

jennym w Chaibar~ku w dniach 
od 25 do 30 grudnia 1949 1roku nad 
japońskimi pnrestępcami woo.Jenny­
mi - Amadą, Takaihas.I, Kadzicuka 
i innymi Na procesie tym ustalono, 
że japońskie koła rząd~ce z ~sa· 
rze:m Hirohito na czele w ciągu wie­
lu lat potajemnie przygotowywały 
(przeciw ZSRR, Chinom, USA j 

Wielki~j Brytanii) wojnę bakterio~ 
logiczną - jedno !Z najbardziej nle­
lud:lkich narozędzi agresji. Na pro· 
cesie tym ustalono również, że ja­
pońacy przestępcy wojenni nie tylko 
łlt'.6YCotOWYWalł, I~ i nlejedno­
krotrue 8t41SOWaH broń bakterlolo­
Pctną dla realizacji swych qre­
sywnych płanów: w 1939 rok.u -
pniec1wko MODl'OlskieJ Repub~ 
Ludowej l ZSRR w reJOD'ie tzeld 
Chałhin - Gol w l9ł0 ~ 1942 w ma­
s~ WoJnY przeciwko Chłnom .... «dY 
ekspedycje bakterłol~ armil Ja 

rlat~J jak właclomo zra.ka&ane BERLIN (PAP). Jak donosi praaa 
zoitało w PNtokółe ;enewskhn 1'1 berlińska w clągu tygodnia, poprze• 
cnrwca 1925 roku - rząd radzieeki 
w swej nocie z 1 lułe6o proponował dzającego og6lno-niemi~cld zlot mło 
powoła.ńle w naJb~ czasie spe. dzieży, do Związku Wolnej Młod;:ie 
cJalne&'o Międsynarodoweso Tr)'bu- ży Niemieckiej, licz~cego 1.275 ty3ię 
·na.lu WoJenneso i postawiCDia przed cy osób wstqpllo 67 tysięcy nowych 
tym Trybunałem *1emaskawanycb czlonk6w. Szeregi organizacji pionier 
p~eJ)t6w wojennych - c.eaana 1 
Japonk ilhloh.Uo i renerałów 106i skiej powiększyły się o 240 tysięcy i 
Siro, 1UtaDo Ml8&4ho, Waka.tnaeu liczą obecnie ponad milion członków. 
JudZlro, Kasahara Iublo. W okresie przygotowawczym do 

Ambasada ZSRR uwati.a. • ke>­
nłecme pnypomn4eć, t.e chociaż od 
czasu wręczenła wyłeJ wymienionej 
noty upłynęło już przeeło 3 mie-

:>.lotu młodzieży członkowie Zwłł!Z­

ku Wolnej Młodzieży Niemieckiej ze 
l:'rali okolo 8,3 milionów podpisów 
pod Apelem Sztokholrruki!ll. 

Każdy działacz polityczny, społecz 
ny, gospodarczy. czy tez pracow 

nik naukowy 'Z niecierpliwością ocze 
kuje nowego numeru „Nowych 
Dróg". Nic dziwnegp. Każdy bi>wiem 
numer tego pisma przyno1ł szereg po 

·Co przgnosza. „N orne D~ogi" wierać probLematykę g01Spodarczą, 
każdy temat „czysto" gospodarny 
- problematykę polityczną. Każdy 
działacz partyjny po linli propagall 
dy, agitacji, organiza.di pracy oświa 
towej, młodzieżowej, zwilłzkowej itd. 

zycji ułatwiających pogłębienie wie· parcie się o ZSRR - stwierdza tow. 
dzy marksistowsko-leninowskiej I za Fiedler - oto, co przyniosło wyzwo­
stosowanle Jej do aktualnych zagad· lenie narodowe, co umoi:lłwilo po· 
nleń i codziennej praktyki nauego wstanie t rozwój paóslw . demokracji 
budownictwa. ludowej". 

Wydane krótko po IV Plenum KC Dzięki tej pomocy i temu oparciu 
naszej Partii, „Nowe Drogi" zawie· o ZSRR powstała również Polska Lu· 
rają na wstępie historyczny i przeło- dowa. 
mowy dla polityki kadr naszej Partii Kraje demokracji ludowej, które o-
1·eferat towarzysza Jloleslawa Bieruta, parły się- o pomoc ZSRR, autor prze­
wygłoszony na IV Plenum oraz refe· ciwstawia takim krajom, jak np. 
rat tow. Franciszka Jóźwiaka o pod- Francja, która wprawdzie zdobyła 
stawowych zadantilch w pracy Cen- wolnośó 'narodową i niepodległy byt 
tmlnej Komisji Kontroli Partyjne). dzięki zwycl<:stwu rewolucyjnej .f:..r-

W numerze znajdujemy równiez, tnii Radzieckiej, nie mogła jednak 
niezwykle doniosłe dla zrozumienia tego wyzwolenia narodowego spod 
i realizacji wielkiej reformy w dzie- jarzma hitlerowskiego utrwali~ przez 
dzinie rad narodowych, jako jednoli- wyzwolenie klasowe. Nie mogła tego 
tych organów terenowej władzy pań- zrobić, ponieważ kraj ten zajęły ar­
stwowej, przemówienie sekretarza KC mie ·anglosaskie, popierające całą 
naszej ParUi, tow. Aleksandra Za· swą zbrojną potęgą imperializm, ar· 
wadzkiego. mie wrogo ustosunkow~e wobec lu-

Nad tymi podstawowymi dla roz· dowych, demokratycznych sil tego 
woju naszej Partii ' oraz pomyślności krajm 
kraju publikacjami nie zatrzymujemy „We Francji - czytamy w arty­
się, poważne fragmenty tych prac by kule - władzę ujęli imperialiści fran 
ly bowiem ogłoszone w prasie. Stały cuscy, którzy wczoraj sprzedali kraj 
się one już niewątpliwie i stają się Hitlerowi, a dziś sprzedają go impe· 
coraz bardziej własnością nie tylko rializmowi amerykańskiemu. Z nie· 
tysięcy członków naszej Partii, ale i woli hitlerowskiej Francja wpadła 
bezpartyjnych, aktywnych budówni- pod jarzmo ekonomiczne, polityczne 
tzych naszego kraju. i kulturalne kapitału amerykańskie-

Z pozostałej bogatej treści numeru go". Podobny bieg wypadków widzi· 
najbardziej zasługuje na uwagę pierw my w Niemczech Zachodnich, gdzie 
sza część artykułu tow. Fiedlera pt, hitlerowska niewola zastąpiona zosta 
„Uwagi w sprawie powstania 1 rozwo Ja przez Jarzmo ekonomiczne, poll­
ju państwa demokracji ludowej w tyczne i kulturalne międzynarodowe­
Polsce", Praca ta - jak to określa go imperializmu pod wodzą rojącej, 
sam autor-jest próbą analizy gene- podobnie jak hitleryzm, mrzonki o pa 
zy i rozwoju demokracji ludowej na nowaniu nad światem - Ameryki. 
tle historycznych doświadczeń dykta Jaki stąd wniosek? Masy pracują· 
tury proletariatu we Francji (Komu· ce Polski mogły zdobyć wyzwolenie 
na), a głównie w ZSRR. narodowe l społeczne, mogły zdobyt5 

Po zwycięstwie Związku Radziec· władzę tylko w oparciu o Zwiąiek 
kiego nad hitleryzmem stało się ja• Radziecki l przy pomocy Związku Ra 
sne, że decydującym czynnikiem w dzłeckiego. Tylko również w opa1clu 
walce o klasowe i narodowe wyzwo· o pomoc ZSRR, tylko korzyi.tając z 
lenie - to pomoc, przykład i do., lloliwladczeń rewolucyjnych buddW· 
świadczenie ZSRR .• ,Pomoc ZSRR, o· nlctwa soctallstvczneqo Kralu Rad I 

• 

ucząc się na nich, potrallmy utrwala~ 
władzę ludu pracującego, umacniać 
i rol.włja6 dyktaturę proletariatu 
(władzę klasy robotniczej, sprzymie­
rzonej z podstawo'Wymi masami 
chłopstwa) w Polsce. 

'fow. Fiedler wskazuje, ie ptotesy 
zdobycia i formowania się władzy 
mas pracujących pod przewodem kła 
sy robotnlctej przebiegały odmiennie 
w r6znych krajach ł okresach hlsto· 
rycznych. Anallzując okre1y: Komu­
ny Paryskiej 1871 roku, Rewolucji 
PaźdzlernłkoweJ 11117 roku oraz okres 
formowania się państw demokracji 
ludowej, tow. Fiedler ·stwierdza, że 
odmłenno§ó ta nle była odmlennościlł 
klasowlł, wszystkie le formy władzy 
są w istocie dyktaturą proletariatu. 
Ich odmienność - to przede wszyst­
kim odmienność rółnych okresów hl· 
storycznych. 

„Klasa robotnicza Rosji pod wudzą 
Lenina-Stalina - mówi autor - zdo 
bywając władzę w październiku, ko· 
rzystala z doświadczeń i nauk Komu· 
ny. Paidzlernik zwyciężył w wyniku 
rewolucji proletariackie!, dokonane! 
WŁASNYMI SIŁAMI proletariatu i 
chłopstwa przy moralnym i politycz. 
nym poparciu rewolucyj11ego odłamu 
mlędzynarodowel klasy robotniczej 1 
ludów uciskanych. W 1945 roku - w 
krajach demokracji ludowej - masy 
pracutące, z klasą robotnicza na cze· 
le, zdobywają władzę DZIĘKI WY­
ZWOLENIU TYCH ZIEM PRZEZ AR· 
MIĘ RADZIECKĄ W OPARCIU O 
POMOC POTĘŻNEGO MOCARSTWA 
RADZIECKIEGO, które w okresie, 
gdv narodom świata zagrażał fa· 
sz'. zm hltlerowskl, gdy wałka o byt 
niepodległy splotła się nierozerwalnie 
z walką klasową, stanęły na czele tej 
walki, skupiając wokół siebie wal­
c:lące ludy całego świata. 

J to stanowi najgłębsze iródło od. 
mlennoścl okresu 1945 roku". 

Tow. Fiedler wyczerpująco oma- I wysuwanie nowyc;b lradr robotni- musi znać aktualne zagadnienia gos 
wia cech)' charakterystyczne Komu czych, orfa'l\i.utlfanie masowel{o podarcze swego terenu i całego kra 
ny Pa~yskiej, zarówno jej dziejowo szkolenia, 2większajiice1to zastępy ju". 
oa.lum~la, jak i błtdy, na których nowej, robotn:iczo-rh.łopskie) inteli· Wiele cennego materiału znajduje 
uczyli &i~ teoretycy rewolucji prole gencji technicznej, które ułatwlQ mo my w artykule tow. Kodowskiej, oma 
tarlackiej i jej realizatorzy, Matk'.l, bilizację 11ta11J do walki o now4 socja wiajQcym doświadczenia pracy Cen­
Enire}s, Lenin i. Stalin. Omawia ró: listycznl) t«hnikę oraz ulep!lzanie tralnej Szkoły PZPR im. Juliana 
wn1e:i: najwaznlejsie przeełanlu pracy planowania. Marchlewskiego w Łodzi. Szkdlła ta 
pie;w~zej. socj~li.q,y~mej · Rewolur.j! Dużo uwagi poświęca tow. Szyi· ).)ra ma powatne osll\lłlłęcJa w doborze 
P~zdz1ern1k.oweJ, ktorej . pr~ewodz.łli cy komitetów partyjnych nad skupilł słuchaczy. Jej ważnym osilłgnieciem 
wtelc~ genmsze .- L~n!n ! Stabn. niem wszystkich sił do P<>mocy w jest również realizowanie w prakty 
Oto Jed~a z na~bardZM!J istotnych rozwiązywaniu zadań operatywnego ce linii przewodniej programu, to 
k~nkluz)1, do _ktorych dochodzi to~. planowanilł', a przede wszystkim jest kształtowanie mal'lksistowskie­
F1edler. „W innych w!1runkac~ hi- sprawie pobudzania zainteresowil· go światopoglądu słuchaczy, zaszcze 
storyczn~ch, w e~oce impe~.iabzmu, nia załogi tymi zagadnienlami. wa. planie Im umiejętności posłUl'iwa· 
w ~kr~s1e wojen 1 rewoluCJI pr~le- Żną rzeczą zwłaszcza w świetle 11• nia się marksizmem-leninizmem w 
tartacktej - dyktatura. t>~ole~r1atu chwał IV Plenum, jest sprawa pod· codziennej, konkretnej pracy. • 
w ZSRR zasadniczo rózntła się l)d noszenia kwalifikacji zawodowych Artykuł omawia nie tylko osiiit• 
J\omu~y P.aryskiej prz'<!e wszyst- załogi, a nade wszystko dzielenie się nięcia, lecz i szereg braków w pracy 
k1!'1 tym, ze klasa rob_otnmza ZSR.lł na szeroką skalę osilłgnięciami i •lo tej szkoły. 
miała na czele wspaniałego, zah~r- świadczeniami pracy przodowników, Zarówno osiągnięc.ia jak i braki 
towa~ego w boj.och klasowych kit!· racjonalizatorów i nowatorów pro· wyczerpująco zanalizowane w orty„ 
r~wnika. - par~ię .~owego typu, par dukcji. „Doświadczenia przodujących kule tow. Kozłowskiej, pozwolą nie 
tlę Lenma-Stahna · zakładów pracy, przodujących me· wątpliwie wielu szkołom i 1rnrsom 

Komuna Paryska partii takiej nfa tod pracy - czytamy w artykule - partyjnym wyciąginąć poUc7AjQce i 
miała i nie mogła Jeszcze mieć. W usprawnienia i wynalazki muszą być potrzebne "'nfoski dla swoje! pracy. 
tym tkwi jedna z najistotniejszych przenosz.one i realizowane - takie W ostatnim numerze „Nowych 
przyczyn tego, że dyktatura prole- jest prawo pos~pu w naszej gospo· Dróg" znajdujemy ponadto w dzia„ 
tnriatu Komuny była - w myśl okre dnrce i ktokolwiek uchyla się od wy l~ „Problemy i idee" artykuły: M. 
ślenia towarzysza Stalina - „nie- konania tych zadań, staje się zawali Darciel1 J. Desanti, G. Vassails pt~ 
całkowitą i nietrwałi". drogll na s:r.laku do socjalizmu i nie „Nauka burżuazyjna i nauka prole 

O tym, jak autor artykułu ujmlt· zależnie od subiektywnych przyczyn tariacka", Anatola Listowskiego -­
je odmienność między Rewolucją Paź zaniedbania i CJ'li poziomu świado· „Walka o agTobiologię w Polsee" 
dziernikową 1917 r. a okresem pow mości politycznej zasługuje na mia i J. Kowalskiego - „Hercen i 
stania krajów d~mokracji ludowych no konserwatysty, rutyniarza, czło- Czerny;;zewski - wielcy nauczyrle­
w 1945 r. dowiemy sif dokładniej w wieka, który stracił to co· jest naj- le polskich działaczy demokratycz· 
drugiej części artykułu tow. Fied- cenniejsze w charakterze socjali· nych lat sześćdziesiątych XIX ..,,_„ 
lera. stycznęgo pracownika: entuzjazm W dziale: „Z międzynarodowego 

W kolejnym artykule „Nowych dla nowych rozwiązań, dla nowych ruchu robotniczego" znajdujemy ar 
Dróg" tow. Szyr omawia niektóre problemów". tykuł Mdeczysława Bibrowskiego o 
zagadnienia walki 0 realizację pia· Z dużym naciskiem podkreśla tow. XII Kongresie Francuskiej Partii 
nu. gospodarczego na 1950 rok. Arty Szyr konieczność stosowania bolsze Komunistycznej. 
kuł ten daje bogaty materiał oraz włckleJ ti:aaady włąiza.ri!a problemów Dział recenzji i krytyki przynMi ' 
konkretne wskazania, które ułatwiq ogólnopollłycznych z roswt~a· tym razem 'lrtykuł o książce Mau­
naszym działaczom gospodarczym, niem konkretnych zagadnle6 ICJ!IPO• rice Thoreza „Syn ludu" oraz kry-
a przede wnysikim organizacjom t'ńrezych. tyczne uwagi Leszka Kołakows-kh· 
partyjnym w zakładach pracy kie- „Kaidy temat „czysto" polityczny I go w sprawie „Przevladu Filozo-
rowanie walka o wykonanie danu, - stwierdza tow. S1yr - winien :.:a ficzneiro". L. ~. 

• 
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Ludzie„k~órzq kięrują 
~·f[ tJQ]O Wojewódzką Radą Narodową 

p r~ed, k11ikoma dniam~ pisaliśmy o ludziach, którzy kierujq naszym wo-
1ewodzlwem, o ludzuich, któr:.y r.t'Chod::ą w sl.-lad Prezydium W ojeu:ód:r;­

hiej ~ady Narodou:ej. Pr=ed Prezydium, wybranym na uroczystej sesji Rad)' 
Ili dniu 26 maja br., stojq wielkie zadania w :wiqzk11 :. praktycznq realizacją 
u.ętawy ~ terenowych orga!'ac'!- 1ednolltej u'ład::y państwowej, dalszej demo­
k1aty:{ICJi naszego aparatu administracyjnego - realizotvalłia liasel ludowładztwa 

Uziś zapoznajemy c::ytelnr.ków ::/sylwetkami pozostałych członków Prezydium; 

Ob. Ludwik Kwaśniewski 

Ludwik Kwaśniewski urodził sle 
w 1907 roku w powiecie sierpec­
kim, w woj. warszawskim, w rodzi 
nie pracownika rolnego. Ojciec jego 
wraz z całą rodziną w 1912 roku w 
poszukiwaniu pracy wyemigrował 
do Ameryki. Po śmierci ojca wraca 
wraz z matką 'do kraju w 1921 r. 
Zarabiając na utrzymanie udziela 
r-Jem korepetycji, a podczas waka­
cji pracując jako robotnik rolny, 
kończy gimnazjum i rozpoczyna 
studia na Wydziale Prawnym Uni 
versytetu Warszawskiego. W okre 

sie studiów zaczyna pracować, Ja­
ko referent, w Starostwie w Ku­
tnie, gdzie pozostaje do 1939 roku. 
W czasie· okupacj\ ob. Kwaśniewski 
pracuje w cukrowni. 

W 1945 roku zostaje wice - sta­
rostą w Kutnie i bierze c1.ynny u­
dział w ~yclu społecznym i polltycz 
nym powfatu kutnowskiego. Zosta 
je przewodniczącym Korpitetu ~o­
wiatowego Stronnictwa Demokro 
tycznego i ofiarnie pracuje w orgn 
nizacjach masowych, w zarządach 
powiatowych TPPR i TPD. 

W Kutnie ob. Kwgśniewski po1.o 
staje do roku 1949, po czym obejmu 
je stanowisko naczelnika Wydziału 
Gospodarki Komunalnej w Urzę­
dzie Wojewódzkim w Łodzi. W tym 
czasie zostaje członh"iem Komitetu 
Wojewódzkiego Stronnictwa Demo 
kratycznego. 

Za zasługi, położone w dziedztnie 
administracji, ob. Kwaśniewski 
odznaczony został Srebrnym Krzy· 
iem Zasługi. 

Ob. Kwaśniewski został wybra 
ny przez Wojewódzką Radę Naro­
dową na człGnka Prezydium. 

Eustachy Seniow urodził się w 
1902 roku w Lisowicach, w okoli­
cy Stanisławowa na Zachodniej U 
krainie. Ojciec jego, robotnik kole 
iOWY, zmarł, gdy Eustachy Seniow 
miał zaledwie jeden rok. Matka je 
go róvmież wcześnie zmarła, a 12 
letni chłopiec wychowywany przez 
dalszą rodzinę, utrzymywał się 1. 
własne.i pracy. Dzięki pracowitosci 
i hartowi uzyskuje wykształcenie f 
zaczyr.a pracować jako nauczyciel 
w szkole powszechnej. 

W roku 1932 tow. Seniow studiu­
je w Instytucie Pedagogiki Specjal 
nej, po ukończeniu którego zostaje 
nauczycielem szkoJy specjalnej W 
latach następnych studiuje na v.;y­
dziale nauk ekonomiczno - · społecz 
nych, w Wolnej Wszechnicy. 

W okresie okupacji pracuje jako 
nauczyciel we wsiach' w poWiecte 
limanowskim i nowosądeckim na 
Podkarpaciu. 

Wkrótce po wyzwoleniu wraca do 
Łodzi na swoje przedwojenne sta­
nowisko ·nauczyciela szkoły specjał 
nej. W ~iedługim czasie zostaje jej 
kierownikiem. .Jesienią 1945 roku 
pełni funkcję podinspektora miasta 
Łodzi. W 1947 r. pełni obowiązki 
naczelnika Wydziału Kuratorium O 
kręgu Szkolnego Łódzkiego, a w 
roku 1948 zostaje Kuratorem. 

Tow. Seniow, na uroczystej sesji 
Wojewódzkiej Rady Narodowej, zo 
stał wybrany członkiem Prezydium 
Rady. 

Tow. Eustachy Senlow 

MarnotrawstwQ i brak higieny 
Czy wie o tym · wydział BHP? 

Nie tak dawno odbywały się w 
nll!lzych zakładach zebrania pod 
hasłem walki z marnotrawstwem, 
Mówiono dużo o ip.stemie „O", o 
konieczności oszczędzania surowca, 
artykułów technicznych i pomo<rni. 
czych, o jak najlepszym wykorzy. 
staniu cennej bawełny. A tym~~a 

Naprawdę karygodne, że dotyrh 
czas nikt na to nie zwrócił uw~i 
i nie zlikwidownł tego marnotraw. 
stwa. Naprawd~ dziwne, że nasz 
wydział BJIP nio zainstalował szs 
fok dla robotników z oboj~tno,eią 
przygl~dając się 'porozwieszanym 
na salach produkcyjnych ubraniom 
i widząc, :ie marnuje 1if} cenny sn 
rowiee. 

Tow. Czesia.w Pabisiak 

ły na młodych ludzi pochodzenia 
robotniczego. Do wybuchu wojny 
tow. Pabisiak pracuje w Urzędzie 
Skarbowym w $rodzie i w Turku. 

W 1940 r., '\Vysiedlony przez oku­
panta na teren t. zw. Generalnej 
Gubernii, pracował jako magazy­
nier w jednym z obszarniczych ma 
jątków, a później w Piotrkowie ja 
ko rymarz. 

Zaraz po wyzwoleniu w 1945 ro 
ku tow. Pabisiak wstępuje do. Partii 
i początkowo pracuje jako funkcjo 
nariusz Miejskiego Komitetu Pol­
skiej Partii Robotniczej w .swoim 
rodzinnym mieście - w Pabiani 
cach. Jesienią 1945 roku zostaje za 
stępcą kierownika Wydziału Apro­
wizacji w Zarządzie Miejskim w 
Pabianicach. Na stanowisku tym, 
w okresie powojennych trudno.ki 
aprowizacyjnych, jakie przeżywał 
wówczas cały nasz kraj, tow. Pabi 
siak wykazał swoją pracowltośc i 
Sllmienność, wkrótce otrzymał no-

Czesław Pabisiak pochodzi z ro minację na wiec - prezydenta Pa­
dziny robotniczej z Pabianic. Uro- bianic. Od maja l!l4B roku do Hi50 
dził się w 1911 roku. Po ukończeniu tow. Pabisiak piastował godność pre 
gimnazjum w Pabianicach w roku zydenta m. Piotrkowa. 
Hl34 wyjechał do Poznania, gdzie W marcu 1950 r. tow. Pabisiak 
studiował na Wydziale Prawno-E- został zastępcą kierownika Wydz;a 
konomicznym Uniwersytetu Poznań łu Administracyjno - Samorządo­
skiego. wego w Komitecie Wojewódzkim 

Przed wojną tow. Pabisiak nie PZPR. Stanowisko to tow. Pabisiak 
mógł liczyć na uzyskanie stanowis zajmował aż do chwili, gdy na urn 
ka, odpowiadającego jego zdolnoś-1 czystej sesji Wojewódzkiej Rady Na 
ciom i kwalifikacjom. ówczesne rodowej w Łodzi Rada wybrała go 
władze sanacyjne niechętnie patrza sekretarzem Prezydium. 

Rycerze stonki ziemniaczanej 
w ;;w1q::ku ::e zbrodniczą prowoh·ao1q lomikóru amerykll1ilkic11, która)' 

napewno nie z micjatywy osobistflj, lecz na roikaz z góry :z;r:iucali tJtrłe 
k1d11nki" stonki ziemniac;:onei na pola Niemieckiej /t1111ublih'i lJemohra• tJ I 1 

tyc:meJ, jeden z 1cysok1c/1 ur::ędnil•ów mmist11rs11tia fumdlu i 1110/mtr:ema 
przypomniał, ie w roku !łb. na terenie 1hr.lwd11ich Niemlee 1'AMULU1'Y 
ttA.UL.ll!.LlUB ::a pomoc11 rozpyl.oma odpowiednich .środków chem1c:uiycf1, 
przeprowadziły energic:mą i skutcc11t1q wal/•IJ s owadanti·sakodnilcami 
leJnyrni, zagra.i:ajqeymi roślinności. 

Jak przekonujemy się, nie po raz pierwszy, &amoloty mo111 być uiywane 
do rożnych, wręcz od1mennycfi celów. Ula , jednyc/1 - samolot atuje Ilf 

• narzędziem walki z wrogimi c:low1okowi :z;jawiakami pr:yrody, nartt;dztem 
p1Ży1az1ie1 pomocy i wspófpracy w wal.ce o b:rt i dobrobyt. Dla dr111i"h 
- samolot, nai~:et tv czasie pokoju, to i1uitmmeni r1iazc11enia plonów pracy 
ludzkiej w sposób 11ajbard:iiej podstęp11y i 11ikctemny, instrument, k16ry 
ma pr:iyczynić się do masowego głodu i nied1J1tatlw. 

Ci pierwsi - to komuniści, wycltowarii w rewol11cyj1111j nlct1le Umi110 
; :,1alina. (;i drudzy - to 11')'/;onatccy woli amerykańskich 1mper/ąlistó1u 
i wrogów /11dzkośc1, najmicl bez czci i sumienia, gutoui - tvzamian :aa 
/dl/ca dolarów ~ zrzucać :ie su ycfi 1a111()/otów 110111.-ę ziflmniacz11114, ao­
cl::wnrone pchły lub.„ bomby ,aromrnve. 

Uto przepaścista rói11ioo, d:!i„/qca IJW A POGL.;4Dl' N.A śWIAT, Dff'IE 
K Ll VIO'. UW A Sl'OSUHY f'OJ!'t1UR'1 ANIA. SJOSUNKU DO ClŁUJf1IE­
KA I ZUWIWWUSCI. 

~tonka ziem1m1cz:a11a, sr:mco11a prie1 fnmików amen·laifukicli, na pola 
wscliodnio-mennecl.-re, pne1d:i111 11a zawsze cip l11•tc1rii, jaf.-o jeden li 11111-

u>ymowniejs:ych syruboU „C1tl11ntych·~r 11.u1t11ry i ,,a/la11tyck1ego" l111-
ma11itaryzm11. 

8, D. -----
Ił' PZPB ini. /HarchleH'§kleqo 

Zap mnlana prz~dzalnia odp d owa 
Brak opieki nad kadrami główną przyczyną trudności 

Trzeba pr:i:ejść przez. całe ogomnc J wskazałn na p1·zyczyny nlewykony. 
p~dwórze, minąć straznlcQ, pozost~- I wania planów. Korespondent Gło· 
w1ć poza sobą cały kompleks potęz- „ " 
nych zabudowań PZPB im. Marchlew l>U wskazał na palące braki w ty~ 
skiego, tętniących bezrn;tannym ru· oddziale: na zaniedbane szkolenie, 
chem maszyn, żchy na uboczu zna- l.11ak opieki nad ludźmi, opieszałe 
1eźć nlepczorny budynek ~rzędzalnl pr1eprowadzanle remontów. Ntt pod-
odpadkowef. Można by śmiało za1y. . . , , . 
zykowae powiedzenie, że przędzalnia stawie tych wnikliwych uwag mogh· 
ta pozostawała dotychczas tak wła· śmy już bez więkeczych trudności u­
śnie .- na u~oczu, że ~ie. zwr11c:'~O stali•5 przyczyny, hamujące produk. 
na nią :>zczegolnej uwagi, ze sposrod cje w przędzalni odpadkowej. 
wszystkich oddziałów PZPB im. Mar-
chlewskiego najmniej interesowano BRAK l>RZYPł.YWU NOWYCH Slł. 
11ię tym właśnie oddziałem, •mimo, te 
jest to druga c?, do iVt~lkości pr:i:,~. 
dzałnła odpadkowa w kra fu. . ' 

Wiadomym było od kilku mieslę~y. 
że przędzalnia odpadkowa PZPS lm. 
Marchlewskiego wykonuje plan pro­
dukcyjny zaledwie w 86-88 proc. 
Lecz doplero korespondencja nadesła 
na nam przez tow. Gotlłba dokładnie 
zanalizowała sytuację tam panującą, 

Nowy kierownik oddziału ob. Cie· 
sielski totklai;fll f~ce.""8r>pk' ltidtł do 
obsługi maszyn. Na każdej zm;anie 
4 samoprząśnice wózkowe atoją bez­
czynnie - oto główny powód co· 
<Uiennego zarywania planów. 

Dlaczego dopuszczono d:> takiego 
stanu? DlaczP.go wcześniej kiemwni­
ctwo i rada zakładowa nie biły się o 

Co na· to Wydział Kulturalno-Oświatowy? 
Niemal po każdej uroczystości o. 

ficjalnej, w zakładach pracy odby 
we. się częśll 'artystyczna, w wyko 
naniu zespołów fabrycznych. 'l'o 
właśnie WI>łynęło, że w 1949 r. po 
wstała u nas myli! utworzenia kót 
ko. dramatycznego. Wielu pracowni 
ków zgłosiło swój udział. 

I 
stopadowoj tej sztuki, którq. wy. 

dopływ nowych slł1 Z rozmów z ro­
botnlka~i r.ie trudno dowledziec lill, 
że dawny kierownik pr1ędzal.1i nie 
chciał przyjmowa.ć do pracy miodzie 
ty, :t.e niechętnym okiem patrr!ł na 
młodych, niewykw11llllkow11nych ro· 
botników równiei salowl l niektórzy 
starzy, doiwladczenl przędzarze. 

Przędialnia odpadkowa nie tylko, 
te nie biła się a nowe siły, lecz Idąc 
po linii najmniejszego oporu, czcJ.;~ła 
wyłącznie na wykwali!ikow11nyc.h juz 
fachowrów. A o takich przi1cleż w na 
azym kraju, przy u~tawic:i:nym, . ,7Vb· 
kim wzroście produkcji jost trudno 
Jednocześnie nie potrafiono utrzy· 
mać tych fachowców, którzy praco­
wali tuta1 lub przeszll z ocldzlału 
pierwszego. W ciągu krótkiego r:iasu 
odeuło 1t'd 1' śrubownlków, ptze~ 
chodziło do Innych zakładów pracy. 
W ubiegłym miesiącu opuścił :,wą 
maszyną śrubownik Jon Gumiński, 
Tak więc zamiast powiększać sit:, za· 
kga przędzalni ulega uazczuplt.nlu. 
Nic więc dżiwnego, że jednocześnie 

pogarszają się wyniki produkcji. 

MŁODZIEŻ POTRZEBUJE NAUKI 

I OPIEKI 

nym mntPI!ałem dla pr1ędzalnl od. 
paclk.ownj. Z takich. jak onl, powhmi 
rt;krulow1ó aię lnslruktony, szkolj\cy 
nowy narybek. 

I 
NIE WIDZIANO LUDZI 

Przqdralnla odpadkowa, 'z4lrudnia· 
jąca 848 pracowników produkc.y j­
nych nie miała dufychczas ani ftwej 
partyJnej organizacji oddzlahY ej, 
ani ocldzlałowej rady zakładowe). 112 
rzlonków Jl11rtłl ni o miolo swej 01 ga· 
nlzurjl p rty jnoj, f. Komltet11 Pab1ycz 
~eao . I 7 Roiły nlo wlodzieH na­
wet dobrze. jakich ludzi moją w „od­
padkowej". Utarło si<: więc mniema­
nie, ź" tnm'(tllkogo nie można wysu­
n~ó, te nle ma kogo wybrać do uko• 
ly parlyJuej lub związkowej. 

A tymcr.asem z chwilą, gdy obec­
nie organizuje się tam organizację 

ocldozlałąwą I oddziałową radQ zakła­

dową, okazuje siQ, te w przędzalni 
odpadkowej nie brak ludzi zdolnych, 
chętnych do pracy, pełnych poAwię­
cenia l to zarówno }fartyjnlak6w, Jak 
l bezpRrtyjnych. Np. tow. Baraniecka, 
be2'partyjna, gotowa jest podjąć się 

wszelkiej pracy społecznej. Podob­
nych pracoWl'tic jest tu więcnj. 

Nie ulega wątpliwości, że teraz, 
gdy przędzalnia odpadkowa będzie 

miała możność kształcić i rozwija~ 

11wój własnlaktyw partyjny i związ­
kcwy, potrafi zwalczyć trudności, ha­
muff\ce produkcję, potrafl bić alę o 
1w6j własny warsztat mcchi!nlczny, 
o swego ryn1arza, i:eby długie remon­
ty ł psufące się wciąż pasy &k6uane 
nie utrudniały produkcji. 

·~em na na.szym oddzialo to piękn9 
hn!ła nie zostały, niestety, ztu~toao 
wane w życiu. 

Dzieje aię tak skutkiem braku 
dostatecznej ko11troli oraz skutkiAm 
r.anlcdbl\f1 naszego wydzialu BII.P. 
Ponicmlż nie zaopatrzył on nasze 
go oddziału w sznfki do ubrań, ro 
liotnicy nio przynoszą w oi;óle ręcz 
ników do rąk, z tej proste.i przy. 
czyny, że nie niają. ich gdzie polu 
żyć. A wi11e po skouczonej roboeiP 
umywazy ręl'll wycloro,ją je - R 

można to często tuuwn~yć - w nie 
doprz~d. 

H. Wróblewsk~ . 
korcspondcntkn .,Glosu" z PZPB 

im. Sto.lina. I 

Po dyskusji postanowiono przygo 
tować „Jubilousz" Czechowa. \ViPI 
ką satysfakcjq. dlri całej załogi był 

fak~ wyatawfonia na akademii li. 

konali nnai pracownicy. Później 

graliśmy ją. na wsi, do której jd· 
dzi nasza elcipa ł~ezności, Lecz na 
tym kończy się praca zespołu, Ob, 
BPrnaciak, który• był naszym reżv 
serem, zostnł skierowany do Zw. 
Zaw. Spożywców i prowadzi inne 
koła dramatyczne, my tali nie mQ. 

my reżysera. Wydział Kult.:Oawiat. 
powiadomiony przez nas w li8topa 
dzio przyrzekł przysłać nam innego 

A jak wygląda szkolenie zawodo­
wo tych nielicznych inłodoclunych, 

których przyjęto w ostatnim cz11~1o1 
Otóż i na tym odcinku nie wldall 
żadnych poważnlej~zych starań. Mlo• 
dzi przedzarzo lub prządki po nauce, 
jalcą odbywają u wykwaliffkąwa­

nych robotniliów, przechodzą do pra­
cy na swoje maszyny i tutaj od razu 
kończy się opieka nad nimi. W całej 

bowiem 1m:ęd1alni odpadkowej nie 
ma ani 1et.1ne10 instruktora. 

Jedni - pilni i zdolniejsi dają 10• 
ble jakoś radę, Ot, chociat.by tow. 
Jerzy Llbich. Wszyscy nazywają go 

Należy przypuszczać, że oddziało· 

wa rada zrewiduje też dotychczaso­
wy nie1<łu31.0y rozdzielnik na obuwie 
I ubronie rohoc?e. Robotnicy tlan· 
sportowi otrzymali bowiem tylko w 
SO proc. przydział trep6w, robotn;cy, 
:ti\tr 1dn!eni przy wilkach i szarpa­
czach, w ogóle nie otrzymują obu­
wia, a śrubownlcy, którzy stale prze­
ricż mają do czynienia ze smarami, 
ol!zymują z·amiast roboczych fartu­
chów z dluglmi rękawami fartuszki 
nn ,,szelki", które nie chronią ich u• 
brań. 

Słuch· cze Technikum Włókienniczego I 
biorą udział w ekipach łączności 

Słuchacze 'l'echni<'nm Wł6kicnni. 
czPgo hiorl) udział w "'Y,iazdach f'l 
brycznych ekip ł11r.zn0Ac:i zo wsią, 
I tak ~~tatnio 10 luehaczy ><zkoł,v 

,, Współzawodnictwo'' 
w Centrali Handlowej Przemysłu Skór~anego 

W Centrali Handlowej Przemy. 
du Skórzauego powstał Zakładowy 
Komit<!t Wsp6łzn.wodn:ctwa, Nio.:. 
"iole jednuk pozytywnego możnn 
o pracy tego Komitetu powiedzieć. 
Xie ma on nawet przewodnicząc.i. 
go, a płynne kryteria regulaminu 
uniemożliwiają obiektywną ocenQ 
pracy współzawodniczących, 

Ostatnio dla usprawnienia pracy 
Komitetu zostały zwołano dwa ze 
brania. Niestety, na skutek nie. 
przybycia przcdlltawicieli Rady 
Głównej Współzawodnictwa, ,zebra 
nia te nie loszły do skutku. 
Zły st:vl nracv Komitetu na.su. 

wa szereg zastr?.eżcń. odnośnie pro 
wodzonego współzawodnictwa. Np. 
2a I kwartał 1950 r. rozdzielano na 
grody przodownikom pracy, tak ta 

jcmniczo, że nie wiadomo, ani kto 
nagrody otrzymał, nui też za co. 
Nie wie o tym nawet egzekutywa 
organizacji partyjnej. 

Czas nnjwy:i;szy, aby organizacja 
partyjna i związek zainteresowały 
się bliżej współzawodnictwem w 
CHPS i nadały mu właściwy kie­
runek, 

I. Wojtyniak 
koresoondent „Głosu" z CHPB. 

wzi~o odział w pracach 19 ekip. 
W terenie nasi towarzysze zapo 

znali się z metodami pracy ekip, 
kort.yl'tając z doświadczeń robotn1. 
ków, którzy już dłuższy czas bior!} 
udział w akcji łączności. 

.MiQdzy innymi odwicdzili8my 
wie8 Jakubowice, kt6rC'j mieszka.fi 
cy na kilka dni przed tym podpi 
aywali się pod Apolem Pokoju. 
Chłopi opowiadali nam o wrażeniu, 
jakie wywarł na nich fakt złoże. 

nia podpisu, o tym, jak to człowif' 
ka podnosi na duchu świadomość, 

żo jednoatki łączrt się w miliony, 
& to miliony ko?iet, mężc:i:yzn, star 
{. r i dzieci gotowe są do nieu· 
stępliwej wallti o pokój. 

Maria.n :S:ozłowsld 

korespondent „Głosu" 

r. Tochnlcum Włókionniczego. 

w .zastępstwit>. 

W „krótkim czasie", bo już w tu „Jerzykiem" i mają wiele dlań u­
styczniu, przysłano nam reżyserkę, znania„ gdy:i: juź po kliku mles111cach 
któr.a rotpoczęł~ pracę od pięknych I został śrubownlklem I przekracza ewą 
zdan o sztuce 1 teatrze, skrytyko· b;nę akordową, Lecz taki np„ tow. 
wala nasz:i !llałą, lecz drogq nam Lnc1ak nie może aobie jeszcze dal: 

·świetlicę. zwołała za tydzień zebra rady, a ponieważ przy tym zdarza 
nie. odnotowała jego termin w k!I mu się i nie przyjść do pracy i od­
lendarŻyku i od tej pory więcej SIQ chodzić czascin od maszyny, to w ża­
nie pokazała, Intorw~niowaliśmy den spo~ób bazy akordowej ze swym 
kilkakrotnie_, a Wydział Kult.- leSpolem wykona.': nie może . 
Oświatowy pny Zw1Hkn przyrze. 
kat, że nfo zapo1nnl o nos. Jednak 
1.o. już HzcM miesięcy uplynęlo od 
tego czusu i reżysera wciąż nie ma, 
Fahrykn nn uroczysto~ci „wypot.y 
cza" zc~poł;v artystyczne z innycb 
znkładów, '\foie wrc~zcie Wydzinl 
Kult .. Oiiwiat. przypomni sobie o 
na11 i wii:eej si~ nnmi :mintC"re~nj<• 

przyRyłaj:}c: no\vego reżysera. 

Józef Ca.jdler 

korespondent „Głosu" z l..,. !!'ab. 
:Maszyn J ędw. 

Takich jak on, jest tutaj więcej i 
wlaśnit'! dla nich konit>czny je1t in­
;;truktor, który by czuwał nad nimi, 
w~pomcigał radą i wskazówką, kontro 
!owal atale wyniki ich pracy. 

Nowy kierownik oddziału powinien 
r.wróclć na lo uwagę i otwierając szr. 
roko dosti:p dla przypływu uowych, 
młodych sił, winien zapewnić Im moi 
llwo eł zdobycia zawodu i opiekę. 

Trzeba opiekli otoczyć również 

starszych robotników. Tacy irubow· 
nicy, jak tow. tow.: Kotulak, Chmie• 
leWlkl 1· Przybylak, wykonuJ1tcy oko• 
Io 120 proc. b&1y, są naprawde cen-

Te wszystkie sprawy, drobne I du­
ie, skłudaly i;Ję dotychczas w sumie 
na trudności, z jakimi borykała się 

przędzalnia odpadkowa Zakładów im, 
Marchlewskiego. 

Te wszystkie trudności z chwilą, 
gdy oddział ten stal się wreszcie o­
środkiem zainteresowania dyrekcji, 
01·ganizacji parlyjnej 1 rady zakłado­
wej, mogą l powiny zostać w jak na) 
nyb11zvm czasie usunięte. , 

Stanie Fię to zwłaszcza wtedy, gdy 
r6wnld w przędzalni odpadkowej 
wprowadzone zo1tan" w tycie w ca­
le) rozd1l11ło6cl wytyczne IV Plenum 
KC PZP.Jl. 

H, Sam. 

• 
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Wielki rewolucjonista i budowniczy 
pań§ twa socjal i§tqczneqo 

W czwartą rocznicę śmierci Michała Kalinina 
tralnego partii w charakterze człon 
ka. 

W czasie pierwszej wojny świato 
wej i rewolucji łutowej Michał Ka 
linin głosi wysunięte przez Lenina 
hasła rewolucyjne, wysoko dzierżY 
bolszewicki sztandar intemadona 
lizmu proletariackiego, występuje 
przeciwko socjal - szowinizmowi, 
mobilizując klasę robotniczą do wat 
ki przeciwko samowładztwu. 

Pod kierownictwem Lenina i l§ta 
lina Michał Kalini1' uczestniczy 
aktyWnie w przygotowaniu i prze· 
prowadzeniu Wielkiej Paidzierniko 
wej Rewolucji Socjalistycznej, a po 
jej zwycięstwie staje się jednym z 
najwybitniejszych budowniczych i 
kierowników mlodego państwa l'a 
dzieckiego. 

· Cztery lata. temu, dnia 3 czerwca 30 marea 1919 roku na wniosek 
1946 roku, !imarł MICHAŁ KALI- Lenina następuje wybór Kalinina 
NIN, wielki rewolucjonista, wierny na stanowisko przewodniczącego 
towarzysz broni Lenina i Stalina, Wszechrosyjskiego Centralnego Iio 
jeden z najaktywniejszych budowni mitetu Wykonawczego Rad. Michał 
czych i najwybitniejszych przywód Kalinin staje na czele państwa i,o­
ców partii bolszewickiej oraz kiero cjalijtycznego. 
wników państwa radzieckiego. , 
Całe swe życie poświęcił Kalmin W grudniu 1922 roku odbył się 

walce 0 sprawę mas pracujących, pierwszy Wszechzwiązkowy Zjazd 
0 z\\tycięstwo komunizmu. w swej Rad, który proklamował powstanie 

ZSRR. Zjazd wysunął Michała Ka 
działalności przebył on chlubną dro linina na stanowisko przewodniczą 
gę, poczynając od robotnika - re­

dy ZSRR uważały Kalbtina :1;a swe-1 Kalinina stainowii wspaniały wzór bo 
go serdecznego przyjaciela, wielkie· haterstwa w służbie narodu. Pło­
go nauczyciela, mądrego kierownika. mienny patriota, Michał Kalinin 

W okresie Wielkiej Wojny Narodo "'.7budzał ~ sercach ludxi !~zi~c­
wej Kalinin, mimo choroby, praco· kich •!~~1e ~~Y ~a~ooowe.;i, swia.­
wał ofiarnie na stanowisku kierow- domosc wtelkie1 roli pierwszego kra­
nika. państwa radzieckiego, poświę- ju socjalizmu w rozwoju ludzkości 
cają.c wszystkie swe siły spra.wie or- na drodze postępu. 
ganizacji ZWYcięstwa nad niemiec· Michał Kalinin głosił, że kardy-
kimi.i japońskimi napastnikami. nalnym zadaniem naszej epoki w 
Płomienne wystąpienia Kalinin.a s~uż.bie p~stępu jest 1;1mocnieni~ so­

na łamach prasy i przez radto, prz~- cJahzmu 1 zbu~owame kom1!11~~· 
mó\\-ienia do mas pracujących l\Io· Ca~e ;;w~ burzllwe, bohaterskie zyc1e 
skwy, Leningradu, Kujbyszewa, Gor ~sw1ęcd temu szlachetnemu zada­
kiego, Jarosławla i Baku, rozmowy n1u. 
z :llołniermmi fr~ntowyml wpajały „Żyjemy - mówił Kalinin - w 
w serca. tudzi radzieckich niezłomną wielkiej epoce, kiedy rozpada. się w 
wiarę w zwycięstwo nad wrogiem. gruzy stary ustrój kapitalistycmy, a 

Pod kierownictwem genialnego na grumch tych powsta.je nowy u­
stratega i wielkiego wodza, Józefa strój kilmunistycmy". 
Stalina, naTód radziecki odniósł Niestrudzona walka, ja.ką toczył 
wspaniałe zwyciestwo w Wielkiej Kalinin o wolność i ~ie mas 
Wojnie Narodowej. pracujących, zjednała mu powszech· 

Dnia 24 czerwca 1945 roku na tr:i- • ną miłość w kraju radzieckim ora.z 
bunie Mauzoleum Lenina, w czasie głęboki szacunek eałej przodującej 
defilady zwycięstwa, u boku wil'l· ludzkości, Naród radziecki cZCil pa• 
kieg1) wodza komunizmu, Józefa Sta. mięć swego wielkiego syna., o.kryte· 
lina, stał jego wierny towarzysz bro go chwałą rewolucjonisty, wiernego 
ni, Michał Kalinin. Obydwaj z uczu- towarzysza broni Lenina 1 Stalina, I 
dem dumy i radości witali okrytą mądrego nauczyciela, płomienne~o I 
chwałą Armię Radziecką. patrioty, nieugiętego bojownika o 
Całe życie i działalność Michała sprawę komunizmu. 

Pomnik Władysława Orkana 

W dniu Swięta Ludowego został odsłonięty w Nowym Targu 
na Podhalu pomnik Władysława Orkana. 

Foto AR Zdzisław Wdowińskf 

wolucjonisty, a kończąc na stano- eego Centralnego Komitetu Wyko 
wisku kierownika najwyższego or nawczego ZSRR. W styczniu 1938 
ganu państwowego pierwszego na roku pierwsza sesja Rady Najwyź 
świecie państwa socjalistycznego. szej ZSRR wybiera Michała Kałini 

na na stanowisko przewodniczącego 
MICHAŁ KALININ urodził się 20 Prezydium Rady Najwyższej ZSRR. 

listopada 1875 roku w gubernil twer Przez 27 la.t Michał Ka.Ilnin pia­
skiej (obecnie obwód kalininowski) stował z poświęceniem i ofiarno.śclą 
w rodzinie chłopa. Po ukończeruu stanowisko kierownika naJwyźszege 
szkoły elementarnej w 1889 roku organu państwa radzi-eckiego, po­

w trosce o wzrost aktywu wiejskiego 
• • marginesie narady aktywu partyjnego w Skierniewicach 

wyjeżdża do Petersburga w poszu- święcając wszystkie siły dla dobra Sprawa kadr, - to sprawa wszyst 
kiwaniu zarobku. Pracuje w szeregu ojczy7,ny socjalistycznej, pracując kich organiizacji parity>jnych, w&yst­
fabryk, początkowo jako uczeń, na nad un1ocnieniem sojuszu i:uJ.ędzy ro kich członków Parti~. Reali·zudąc wy 
stępnie jako tokarz - metalowiec. b-0tnikami. chłopami i ina:łigencją. 1yczne IV Plenum KC PZPR, 
Jednocześnie uczęszcza do szkoły nad zacieśnieniem więzów przyjaźni wszyscy członkowie Partii muszą zro 
wieczorowej i całe noce spędza nad między narodami Związku Radzie<'- z.umieć ich jstotny sens. Trzeba zro-
książką. kiego. 1zumieć, że walka o kadry, o wycho-

Juz w tym okresie Kalinin bierze Przez całe swe życie Michał Kali· wanie i przygotowanie ttzerw kadr 
udział w pracy nielegalnych robo nin był wiernym ucmiem i towa- dla aparatu partyjnego, przemysłu, 
tniczych kółek rewolucyjnych, stu rzyszem broni, współpracownikiem i gurnictwa, rolnictwa i t. p., to wal­
diuje literaturę marksistowską, sta przyjacielem Lenina i Stalina. Mi- ka o realizację Planu 6-łetniego, to 
je się aktywnym członkiem założo chał Kalinin walczył bezustannie i wałka o przyspies-renie budowy so­
nego przez Lenina „Związku ·walki nieunordowanie przeciwko wrogom cjalizmu w Polsce. 
o Wyzwolenie Klasy Robotniczej". P!lr.tii i narod'!, walczył ~ trium! Ie- Wyszukiwa'Illie tysięcy ludzi rz.dol-

W roku 1889 Kalinin zostaje a- mru.zmu. Naleza~ on do k1e:o'!1'~cze- nych, uc-.zc1wych i 1.1wiąrzanych rz. ;n.a• 
res?J;owany i po 10 miesiącach wię go, trzt>nu iparh~ , b~lsz~wiek:1eJ, na I mi kla~owo, wychowanie ich, srz,ko· 
zienia zesłany na Kaukaz. W Tyfli któreg~ c~ele l>O smierci ~enma s~a lenie i wysuwanie :ich na :pos.zcze-­
sie spotyka się z Józefem Stalinem, nął Wł~lk1 kont~uator dZłeł~ Lem- góine odcinki pracy :według ;ich u-

' t, którym współpracu;e przy tworze na, ~o~ef Stalin ... Poczyn~J~C.. . od zdoln1eń i k. "\\\111.ifikacj:l, a po wysu­
. idu organiz:U!.fł" Sdć:f\ll' -· deitłokra- XIV ZJ<!~du pa~b~ (~rudnen ~925 ni~~ da~, ~.tenicr eh PIJ_.. 

tycznych. r~ku) ~Ilc~al Kahnm Jest członkiem ~iomu polHy<:llnego i kwa11fik~cji za 
Kalinin jest stale prześladO\vany Biura Pohtycznego KC WKP(b). wodowych. jest zadaniem, stojącym 

przez satrapów carskich. w okresie JUichał Kalinin bezustannie i nie- pned wszystkimi organizacjami par 
od roku 1889 do 1916 areszt-0wano strudzenie pract>wał nad sobą, był tyjnymi. 
go 14 raey, wtrącano do więzienia, jednym z najbardziej wyksztalco- Trzeba przy 1.ym pamiętać, że spra. 
karano zesłaniem. Mimo to, kroczy nych ludz'i naszych czasów, wybitnie wa ikadr - to zadanie nie tylko na 
on nieugięcie ciernistą i chlubną utalentowanym propagatorem idei d~ i jutro, to zadanie na całe lata. 
drogą zawodowego rewolucjonisty. marksi:littlu • lenini'.llDlu, zdolnym lłU Zadanie to, obok wielu fanych, sto-

blicystą, płomiennym agitatorem. 
W Okresie p1'"'rwsze1· re'"01"'cJ·1· ro i:!.cych ll'lirzed organirzamami (l"lart'-·,=-„ · " · .... - W okresie pckoiowego budo.wni- • ,,,. ~J '"' J 

syjskiej 1905 roku, a następnie- " 111ym~, musi wjęc być omawiane li re-
reakcji stołypinows~iej, Kalinin ctwa. Miichał Kalinin rozwija. nie· alizowane każdego dn:ia. 
występuje jako wierny współbojo- strudzoną i o~ocną d~ał~ć '! ce Czy wszyscy crzłonkow.ie naszej 
wnik Lenina i Stalina, walcząc nie lu w~mocnienaa potęgi ~dzxeckieg: Partii tak l?lI'Q?JUmie.U to riagadnienie? 
ugięcie przeciwko caratowi. ustroJU spo~ecznego i panstwoweg , 

W kr . . kroczy w pierwszych &reregach bo-
o esie nowego wzrostu !ah . "k - e-"""łowie · kraJ·u 

1 · · K 1. · . . · J0\7n1 ow o uprz •• ..,.~ nie 
lostro_ nną działalnosc partyjną tta 1 ko e ywizacJę ro c a, o. SOCJ . 

. . . . . styczną przebudowę wszystluch t1111e 

Na odprawie 
skierniewickiego aktywu 

przyswoili sobie materiałów, publi­
kowanych w prasie par.tyjnej w 
zwiąrz.ku z IV Plenum. 

I to właśnie sprawiło, że na <Jd­
pra1wie aktywu skierniewkkiego po­
ruszono srrexeg zagadnień wa~ych i 
a.'itot.nyc.h, -0 których winno się mó­
wić, lecz mimo to w bardzo małym 
stopni.u omawiano sprawę zasadni­
czą: jak skierniewicka. organizacja 
partyjna ma. zrealiz()wać wytyczne 
IV Plenum KC PZiPR na sw<;im te­
renie. 

Wieł takie czeka 
na kadry. 

Drug~ przyczyna niewlaścLwego 
przebiegu d~·;;kusji, izby.tnie za.­
Sklepienie s:ę wo~- gad~ń swe­
go ~dl\vórka. Towarzysz•~ z pow. 
skierniewickiego szczególnie ze wsi. 
sądzą. że sprawa kadr nie :ie~t spra­
wą ipaiącą. bo przecież wszystkie 
stanowiska, np. w gm.innej spółdzi.el 
ni są obsad7.one, a jeż.eli które z nich 
zostanie zwolnione, :rzekomo czeka 
na nie na:wet kilku odpowiednich 
kandydatów. Kadry nam są !POtrzeb'­
l<e, pCYWied'lial: np, tow. Kopeć w dy­
skusji. tylko w :pmemyśle, gór­
n!ctwie, hutnictwie i t. p. 

rewo ucyJneJ, a 1i:1;i rozw1Ja wie-I . 1 kt · · lni tw ·a:Ji-

tererue kas choryc~ I zw1ązkow z.~ dzin źYcła społeczeństwa. radziec· 
wodowych; uczestniczy w kampann kiego 
wyborczej do IV Dumy Państwo- . · . . . . 
wej; pomaga w stworzeniu gazety . Scisła w1ęz łączyła _Michała ~all· 
„Prawda". nma z lud~~· w. cza~1e SWYCh IIc~-

Praska konferencja. SDPRR (sLy nrch podrozy :zw1_ed~ on wszystkie 
czeń 1912) wybiera Michała Kalin! ~uemal . zak3łtk1 me:znnerrJ;onego kra.­
na na kandydata do Komitetu Cen JU radzieckiego. 

Ale praecie.ź nie mniej potrzebne 
q nam kadry w rolnictwie. Wieś na 
sza kroczy do soojaifu.m.u. iP<>wstają 
nowe spółdzielnie produkcyjne, o­
środkii maszynowe państw•lwe "l spół 
dzielcze, powsta•ją lic.me ośrodki kul 

Na odprawie skiemiewicki.ego ak- turalno _ ośv.r:iatowe na wsi., buduje 
tywu partyjnego, pośwłęconeti omó- się Slkoły, żłobki i pmooszkola. w 
\"J.ieniu i sposobom realizacji wytya Planie 6-letnim nasta.Pi ipotężna re­
nych IV Plenum KC PZPR, mimo, wolucja w naszej dotychczas jeszcze 
że sekretar~ KW tow. Kubiciri w zacofanej gospodarce rolnej dz" ki 
swym referacie omówił dokładnie i zmechanizowaniu uprawy ziemi i 
obszern;ie riagadnte.nie polityki kadr podn'iesieniu wydajności przez sto• 
!i zada.iii.a, stojące przed organizacja- sowanie właściwego płodozmianu :i 
mi partyjnymi - to u..agadnienie nawożenia. 
kadr nie' rznalazło odpowiedniego od- Czy nie naJWY'i.SzY ju:i czas pomy-
dźwięku w dyskusji. śłeć o przygotowaniu ogromnej ka-

Czy ś-wladcray to o tym, że towa- dry agronomów, instruktorów rol­
rzysz.e z po'Niatu skierniewickiego nych, mechaników, traktorzystów. 

kowo mały jeszcze odsetek dzieci ro­
botników rolnych or.arz. chłopów ma­
ło i średnioroilnych uczy S·ię w s.zko· 
łach zawodowych, w szkołach ogól­
noks:otałcących i na \vy'LSzych uczel­
niach. O tym niestety towarzysze w 
dyskusjli rzapomnieli. 

Weźmy a'Parrat gminnych spółdiziel 
ni. Mimo, że etaJty są obsadzone i 
n:.iinno :iż .rzekomo na ka~y rz.wo1nio· 
ny etat czeka kilku kandydatów, to 
jednak i tutaj w gruncie r~eC'Ly do­
tkliwJe daje siię 111am we znaki brak 
kadr. 

Tow, Gręda i tow. Lewando,wski 
mówiąc o złej IP'racy gminnych spół­
d2Jielń, słusznie stwierdzili, że nie­
które !Z nich swymi niewłaściwymi 
~n:lęc~, zraz.iły chłopów do 
spółd?ie~. 

I mimo to - nie próbowano ima­
leźć środków izaradczych, ażeby zlcf 
usunać - pruz odpowiednie wycho 
wanie l dobór kadr spółdrielczych. 

Troska o kadry partyine 
Przebieg dyskusoi wykazał, że prze 

de wsrzystk.im nałeży przygotować 
kadry partyjne, które potrafią wy­
chmvaiwczo oddziaływać zarówno na 
c.zł<m.ków partii jak i na. be'Llłartyj­
nych, a tym samym .realizować wy­
tyczne IV Plenum KC PZ.PR. 

Za przykład moima WZiąć nawet 
wspomnianych już towarzyszy Grę­
dę i LewandowSJkiego. Bezgranicznie 
oddani Partii, mlodtli, energiczni i 
pełni entuvjazmu w pracy, nie do­
ceniają jednak możliwości jakie da· 
je praca wychowawcza, uważając, że 
w;;izystkich za wwystkie przewinie.J 
nia należy karać i to surowo karać, 
nie wnikając zupełnie w źródła tych 
przewinień. 

Tow. Gręda powiedział m, dn. w I 
dy.skusgi: „Wszystkich towarzyszy, 
którzy nie przychodzą na szkolenie 
p.artY'jne, trtzeba surowo uk.arać". 

Nie mówił natomiast, nic o tym, że 
ni11leży posługiiwać się metodą c:iexipli 
wego if:łiumaC7.8nia towarzyszom rzna­
czenia s.zkolenia dla Parfil'L, Pa11.stwa 
i dla nioh samych. 
Prayczyną tego braku zrozumienia 

jest fałct, że tow. Gręda sam nie 
przeszedł przeszkolelllia partyjnego i 
w.ielu spraw jeszcze nie rozumie. 
Z tego powodu na,potyka na wiele 
trudności' w pracy na stanowisku se 
kretal'!Za KG, mimo chęci do pracy i 
zdrowego :instynktu klasowego. 

Otoczony opieką i przeszkolony 
będzie 'na pe'Wno dobrym sekreta­
rzem KG, a w pm:ymośC!i nawet mo 
że być aktyw.istą na szerszą skalę. 

Podobnych towarzysrzy rokujących 
wielkie nadzieje choć jeszcze nie 
przeszkołonych jest na terenie po­
wiatu skierniewickiego o wiele wię­
cej. Jednak kh się me dostrzega, : 
nikt się n:imi należycie me za,jmuje. 
Komitety Gminne d:oh nie szukają, a 
inmruktorzy KP jak 9ię WYraaiił I se 
kretvz KP tow. Wa.lezak, ogrwnicza 
ją się w swaj pracy w terenie do 
7Jbierania wiadomości, nie wykazując 
zbyt wielkiej troski o wYciąganie, u. 
ruchamian.le, szkolenie kadr. 

Analizując przebieg odprawy 
aktywu pow.iaitu skierniewiic:kie· 
go, nie moma nie wyrazić obawy, 
czy aktyW ten bęchie zdolny. prze 
nieść w sposób dokładny i tw6r· 
czy• WYtycame IV ,Plenum KC 
PZP-R do wszystkich dołOWYCh 

organizacji w terenie oraz 7ilDObi· 
li'z:owae masy czło.nkowskie wo­
kół zagadnienia kadr. 

Wydaje się, ie trzeba będzie 

raz jeszcze sprawy te• omówić i 
przeanalizować z towarzyszami, 
którzy będą obsługiwali odpra· 

• wy aktywów gminnych i zebra· 
· nia organizacji gromadzkich, 

trałnego oraz do biura rosyjskiego Miliony ludzi radrz.ieoldeh widzia­
KC, na czele którego stoi Józef Sh. ły go w miastach, wsiach, aułar.h, 
lin. Jesienią 1913 roku, na naradzie kiszlakach. W jego gabinecie w Mo· 
KC SDPRR (b) z działaczami partyj skwie można było cod7Jiennie spot· 
nymi w Poroninie, dokooptowano kać robotników, chłopów i przedsta­
Miehała Kalinina do Komitetu Cen wfoieli inteligencji. Wszystkie uaro· nie doceniają znaczenia problemu rachmistrzów dla spóld7ielni produk ________________ .,.. 
-------------------------------;kadr. Przyczyn tego niepok0<jącego cyjnycb, kieł'ownik6w świetlic, nau­

Bulwar nadrzeczny w Jarosławiu. Foto SIB 

Na wysokim, stromym bHegu 
Wołgi leży jedno z najstarszych 
miast rosyjskich - Jarosławl. Za· 
łożone w r. 1024 przez władcę Ru­
si - .Jarosława Mądrego, miasto 
to zachowało po dziś dzień wlełe 
historycznych pamiątek, świad­
czących o chlubnej przeszłości na 
rodu rosyjskiego. 

W pobliżu potężnych gmachó\1 
kombinatu włókieniczego „Czer· 
wony Perekop" wznosi się nie· 
wielki pagórek, noszący starodaw· 
ną nazwę „Góry Tugowej". Z tego 
to pagó1ita mieszkańcy Jarosła~Ja 
odpierali w XIII w. zaciete ataki 

łlord mongolskiego chana, Batyja. 
Po przeprawieniu się przez do­

pływ Wołgi - Korostl, trafiamy 
do centrum miasta, pod mury sta 
rożytnego klasztoru Spasskiego, 
Tu, w r, 1795, odnaleziono jedyny 
tachowany egzemplarz „Słowa o 
pułku Igora" - pomnikowego po. 
ematu staroruskiej literatury. 
Jarosław! słynie jednak nie tyl· 

ko ze swych zabytków. Znani są 
w całym kraju i cieszą się po­
wszechnym szacunkiem jego lu· 
dzie: majstrowie fabryczni, nowa­
torzy produkcji, pracownicy nau­
k.i, kułturv i sztuki: wvrobv fa. 

~ja:wiska na:leży doszukiwać się ra- czyci.eli, a pnede wszystkim pracow 
czej gdzie indziej. Zagadnieni.e to ników aparatu partyjnego? 
jest im po prostu jeszcze za mało Również szybko rozbudowu(jący 
tz.nane, a Cllęsto niezrozum!ałe. Swfad się w Polsce Ludowed ;przemysł wy­
C'LY to o tym, rże towarzysze przed mc.ga tysięcy nowych fachowców, 
odprawą aktywu, nie eapoiz.nali się z których poważny odsetek '.musi dać 
tekstem refera•tu tow. Bieruta i nie I wi~. Wiemy natomia&t, że stosun-

································································································ . 

!Miasto nad Wolgqj 
-„ ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

bryk jarosła.wlskich zdobyły Jo­
bie w ZSRR zasłużoną sławę, 

W kopalniach Zagłębia Doniec· 
kiego. pracują potężne kombajny 
węglowe-cudowne maszyny, któ­
re jednocześnie podcinają· wa·stwę 
węgla, rozłupują go na. drobniej. 
sze kawałki i odrzucają na tran· 
sporter. Niemniejszy podziw, .niż 
kombajn wywołuje cienka, ela­
styczna taśma transportera, wy­
trzymująca olbrzymie obciążenie. 

Jarosławlskal - z uśmiechem 
powiada .maszynista kombajnu, 
wskazując taśmę. 

W ZSRR znane są powszechnie. 
zarówno jarosławlskie silniki o na 

. pędzie elektrycznym, jak dosko­
nałe śniegowce damskie, konser· 
wy rybne i obrabiarki, tklłniny 
lniane, meble i lakier, obuwie skó 
rzane i wyroby azbestowe. Przed 
17 latv dC)konano słvnnrrm oTle-

jazdu samochodami przez pustynię 
Kara-Kum; wszystkie samochody 
zaopatrzone były w opony z woł· 
żańskiego kauczuku, wyproduko· 
wane w Jarosławlskiej Fabryce 
Opon. 

W sierpniu 1949 r., podczas gdy 
w Moskwie odbywała się Wszech 
związkowa Konferencja Obr011ców 
Pokoju, załoga odznaczonej Orde 
rem Lenina Fabryki Opon Samo­
chodowych zameldowała o wyko· 
naniu planu pięcioletniego w cią­
gu 3 lat i 8 miesięcy. Wiele przed 
siębiorstw Jarosławla za.końc.zylo 
wykonanie planu 5-letniego na 
dzień 21 grudnia 1949. r. - dzień 
70 rocznity urodzin Józefa Sta­
lina. 

Aleksy Bykow, przewodniczący 
Miejskiej Rady Delegatów. opo­
wiada: 
~Mamv doskonałv teatr. n oai 

Gmach teatru dra10atycznego im. Wołkowa w Jarosławlu. Foto SIB 

starszych w Rosji tradycjach. W 
roku bieżącym teatr nasz będzie 
obchodził 200-lecie swego istnie· 
nia. W roku ubiegłym powst~ł te­
atr komedii muzycznej. Jarosławl 
ma pięći kin i 28 klubów. W pięciu 
wyższych zakładach naukowych, 
66 szkołach sledmio. i dziesięcio­
letnich, w 18 szkołach rzemieślni­
czych i przysposobienia zawodo­
wego uczą się dziesiątki ty~ięcv 
osób. · 

Jaroslawl posiada 80 bogato wy 
posażonych bibliotek; ·same tylko 
biblioteki związków zawodowych 
licza uonad 600 tvs. tomów. Jaro-

sławlski oddział Wszechzwiązko­
wego Towarzystwa Krzewienia 
Wiedzy Politycznej i Nauki stwo­
rzył 24 stałe lektoraty. W ciągu 
ostatnich 4 lat obwodowe wydaw­
nictwo pr-ństwowe wydało ponad 
300 pozycji książkowych w łącz­
nym nakładzie 2,5 miliona egzem­
plarzy. Owocnie pracuje miejsco· 
wy oddział Związku Pisarzy Ra­
dzieckich, zrzeszający liczną gru­
pę pisarzy i poetów". 
Pełnią życia żyje dziś starodaw­

ny gród nadwołżański, wa:iny o­
środek przemvsłowv i kulluralnv 
RSFRR. 



Czy jesteśmy gotowi do zielonych żniw ? 

Ośrodki maszynowe i·· spółdzielnie produkcyjne 
Gęsta sieć zlewni mleka „ 

powstaje w woiewództwie łódzkim 
Przy współudzi~le czynników 

politycznych, społecznych f go~ 
spodarczych. terenowe ogniwa 
Centrali Spółdzielni Mleczarsko­
Ja jczarskich województwa łódz 
kiego przystąpiły do masowego 
oq~anizowania gromadzkich sta 
łych zlewni mleka i śmietanczar 
ni. Do chwili obecnej uruchomia 
no .iui ponad 500 tego rod•za_ju 
placówek„ zaś do końca bieżące 
~o roku liczba ich powiększona 
zostanie do 760. Zlewnie mleka 
wyposażone Si! w ni-ezbętlne u· 
rządzen\a technkzne, , a więc 
w przyrządy do pobierania prób 
mleka, wirówki itp. 

Przy nowopowstałych zlew-
niach ukonstytuowały się człon 

Załoga tarta\(u 

kowskie komitety dostawców, 
wybierane spośród chłopów mało 
i średniorolnych, które spełniają 
funkcje kontro1ne nad działalno 
ścią poszczegó!nych spółdzielni 
mleoearskich. . 

W większości gromad woje~ 
wództwa łódzkiego w szybkim 
tempie powsta i<J również rucho 
me zlewnie mlel<a. które będą 
docierać do poszczególnych ~o 
spodarstw. chlopsV.ich i ułatwiać 
rolnikom zbywanie wvproduko­
"-·anych nadwvżek mleka i jaj. 
W n::iihliższym czasie tefln rodza 
ju punkty powstaną w 1.700 
wsiach naszego województwa. 

• Inicjatywę CSMJ chłopi powi· 
tali z : wielkim zadowołeniem. 

w przededniu sianąhosóH' 
Zbliżają iSię sianokosy. Są-

. dząc po dotychczasowym 
przebiegu pogody, na terenie wo. 
jewództwa łódzkiego ro:tpocznie­
my je w tym toku już w pierw­
szych dniach czerwca. 'Obecnie 
na 'terenie igmin naszego woje­
wództwa odbywają się zebrania, 
na których przeszko~eni pracow­
nicy Państwowej Adminis~racji 
Rolnej zapoznają chłopów z naj· 
bardziej racjonalnymi sposobami 
sprzętu, suszenia i przechow:rwa­
nia· siana i koniczyn. 

ków, hołdując złej tradycji, op6ź mi Komjt. etu Ekonomicznego Ra- 1 obszarze prawie ca~e~o wojewódt 
nia dotychczas sprzęt siana do dy Ministrów. twa. Do końca b1ezącego tygo- . 
końca czerwca, lub początku lip- Ażeby ułatwić szybki sprzęt sia d~ia, ośrodki maszynowe będą za­
ca. Rolnicy ci sądzili, źe uzyska- na i koniczyn, Spółdzielcze Ośrod w1~rać umowy na pracę przy 
ją przez to większe zbi-ory. Rze- ki Maszynowe iprzyśpl.eszyły re- sprzęci.e siana i koniczyn w . spół­
czywiście przy późnym koszeniu mont taboru mechanicznego j dz1elmacl1 .produkcyjnych I go­
zbiór siana jest nieco większy. sprzętu. Na terenie wojcwóditwa spodarstwach indywidualnych. 

wykonała zobowiązania· przedterminowo 

Na sprawy te dotychczas nie 
zwracało się u nas nal~żytej uwa­
gi. W wielu wypadkach sianoko­
sy przeprowadzano w sposób pry 
mitywny. W skali ogólnopolskiej 
powodowało to poważne straty 
najcenniejszych pasz. . ' 

ale jego wartość pod względem łódzkiego już na 1 czerwca bę- Sprzęt siana I koniczyn W Pa11-
odżywczym obniża się w stopniu dzietny mieli gotowych do wyj- stwowych ~os~O<iatstwac~ Rol­
daleko· większym. Poza tym póź- ścia na laki około 600 kosiarek nych, w mektorych maJątkach 
ne koszenie łąk wplywa ujemnie oraz odpo\~iednią ilość ciągnikÓ\V iuż się rozpoczął ' koszeniem koni· 
na odrastanie traw oraz powodu- grabiarek i td., nie licząc kilku- czyn. Jak wynika z dotychczaso· 
ie zachwaszczenie łąk. Wszystko set kosiarek prywatnych i PGR. wych_ meldunków -·PGR są. na­
więc przemawia na korzyść wcze- Cały ten tabor izaopatrzon.v zo· leżycie przygotowa~e ~o . „z1elo­
snego rozpoczynania sianokosów. stanie w dostateczną ilość pali- nych żniW''.· Wy~aJ~ s1_ę, ze prze 
Najodpowiedniejszą porą jest o- wa. smaru, zapasowych noży, prowadzą Je 11;alezyc1e i w ~dpo: 
kres kwitnienia traw. Na to bę-1 części wy~ennych iltp .. Przy ~o- wiednim czas:e. O ~uszemu. l 
dziemy w tym roku zwracali ba- mocy tylko sprzętu SOM będzie- przechowywaniu zbiorow pomowl 
czną uwagę zgodnie z zalecenia- my mogli dokonać zbioru siana na my w następnym artykule. 

Gazetka· ścienna uczY i Wychowuje Nocna zmiana PPBZŁ, Zakład 
Nr 1 Tartak w Zgierzu wykonał3 
długofalow~ zobowiązania podję · 
te w odpowiedzi na apel tow. Wik 
tora Marki ew ki. Półroczny p1a o 
uzyskania tarcicy w ilości 2956 m 
sześciennych - wykonano. 
Załoga tartaku . zobowiązała się 

plan ten wykonać w dniu 31 maja 
1950 r. Zobowiązanie wykonano 
w terminie o 12 dni wcześniej. 

Plan półroczny wykonano, zuży­
wając 3002 trako·godz., zamiast 

4480 trako·godz. zaplanowanych, w pierwszych latach po wojnie 
dzięki czemu powięk~zono spraw· nie odczuwaliśmy tego specjalnie 
ność i wydajność tartaku. dotkliwie, ponieważ poglo\\·h~ in 

Przy wykonywaniu zobowiązań wentarza żywego było zbvt niskie. Przed kilkoma dniami odbyła 
wyróżnili się pracownicy: Emil Z chwilą jednak intensyfikacji ho- się narada kolegiów redakcyjnych 
ł .... otarewicz - gatrowy, Franci dowli. brak pasz zaznaczył się wy- gazetek ściennych węzła kutnow· 
szek Szewczyk - placowy, Wła raźnie nie tylko zresztą na tere· skiego. Wykazała ona, że nie 
dysław S7.adkowski - obrzynacz, nie naszego województwa. lecz rów wszystkie jednostki kolejowe pob 
St. Go.mulak - gatrowy oraz Jan nież w całym kraju. Powstała żyły właściwy nacisk na redago­
Zakrzewski - manipulant. konieczność tworzenia nowych, no wanie gazetek, ograniczając się 

Dzięki przedterminowemu wy- woczesn~ch . baz pas'.o\yych. oraz tylko do powołania komitetów re 
konaniu zooowiązań, załoga tarta n.aw_ad~ama_. wzglę~~ie odyiad- dakcyjnych, które z kolei nie wy 
ku zaoszczędziła 368.032 zł. · niai;iia istme)ących 1uz łąk 1 ~a- · starczająco zajęły się powierzo-

J. l\L stw1sk. Jest to problem zakroJo- nvm odcinkiem. Stwierdzono jed 

Zakończenie kur~u dla ratowników PCK 
ny na dhtższy okr~s czasu. w chwi nak że wvchodzace regularnie nu 
h obecnej musimy przede wszyst- · · · · ' 
k:m zwracać uwagę na m1lE>zytą 
eksploatację istniej<1c:vch użytków 155,6 procent normy 
zielonych. Komitet Ekonom1czny Kilka dni temu odbyło się za­

kończenie kursu PCK, tzw. ratow 
ników. Kurs był prowadzony 
przez Oddział PCK w Brzezinach, 
pod kietownictwem kół młodzieżo 
wych oraz pod nadzorem lekarza 
powiatowego, dr A. Hetmana. 

Na kursie wykładane były na· 
stępujące przedmioty: higiena o­
sobista, higiena otoczenia, choro· 
by, klęski społeczne, pierwsza po 
moc w nagłych wypadkach, orga-

nizacja ,,Służby Zdrowia", orga­
nizacja i zadania PCK, organiztr 
cja kącika czystości i ratownictwo 
przeciwchemiczne i "przeciwzakaź­
ne. Kurs trwał razem 35 godzin. 

Słuchacze rekrutowali się prze 
ważnie z uczniów szkoły po· 
wszechnej oraz harcerzy. 

Po egzaminie okolicznościowe 
przemówienie wygłosił pełnomoc­
nik PCK, ob. M. Maryniak. 

Rady Ministrów zobowiązał spe· - oto sukces kutnowskich murarzy 
cjalną uchwałą Ministerstwo Rol­
nictwa oraz władze powiatO\Ve do 
dopilnowania, aby tegoroczny 
sprzęt siana i koniczyn został prze 
prowadzony starannie i w odpo­
wiednim czasie. 

$wiadomi rolnicy zdają sobie 
doskonale sprawę z tego, co zna­
czy terminov.te rozpoczęcie siano­
kosów. , Niestety większość rolni 

W połowie maja. na ogólnym ze 
braniu załogi Oddziału 6 PPB w 
Kutnie, zreferowany został nowy 
katalog norm w budownictwie. 
Niedługo potem murarze zatruu· 
nieni przy budowie budynku go 
spodarczego w PMS przystąpili 
do pracy dwójkowej. osiągając na 
początek 155,6 procent nowej nor 
my. · C. 1\1. 

mery gazetek pracowników Biura 
Oddziału Elektrotechnicznego, 20 
Odcinka Teletechnicznego i Stra­
ży Ochrony Kolei - odpowiada· 
ją swemu przeznaczeniu i posłu­
żyć mogą jako przykład dla in· 
nych. 

Natomiast pracownicy i kole­
gia redakcyjne Oddziału Dro­
gowego, Parowozowni i Stacji 
Kutno, opieszale podchodzą C:o te 
go ważnego zagadnienia i do eh\~! 
li obecnej nie mogą się pochwahc 
nawet jedną wydaną gazetką. 

Biorący udział w naradzie . dos,z 
li do wniosku, że zarówno ilośc, 
jak i jakość materiału z życia kut 
nowskich kolejarzy jest aż nadto 
wystarczająca dla gazetek ścien­
nych; a ze względu na swą swo· 
istość i różnorodność, daje pełną 
gwarancję powodzenia i zaintere 
sowania czytelników. 
Rozwijające się długofalo~ve 

suną wiele" bolączek i niedokład­
ności w kolejowych zakładach 
pracy. . 

Wszystkie komitety tedakcyJnc 
apelują do pracowników. PKP wę 
zła Kutno o składanie na ręce se 
kretarzy Itolegiów treściwych, 
rzeczowych i krytycznych arty!tU 
łów, obrazujących życie zakl~dow 
pracy. J, P. 

25 tysięcy obywateli Zgierza 
podpisało Apel Sztokholmski 

Akcja zbierania podpisów 700 
·„tróiek", które wyruszyły . na 
miasto, już po dwóch d~1~cry 
dobiegł a końca. Liczba pocrp1sa 
nvch wyniosła oko ło 25 tys. na 
blisko 29 tvs. mieszkarków. Po 
zos lali to dzieci, chorzy, lub 1>rze 
bywający na urlopach. \ 

Miejski Komitet Obro11ców Po 
koju nadal urzędt1ie prz-y ulicy 
17 ~tycznia 17, gdzie )VCiąż je 
szcze zgłasza ją się ooywatelej 

współzawodnictwo, sprawy socJal 
ne ómawianie aktualnych zagad­
ni~ń bytowych i dnia pracy, nie Pragn ą.eV złożyć swói podpis. 

- J. M W. • k b" · k · d dociągnięcia w poszczególnych za 1ęce1 o 1et na słanowis a . w aparacie parłyinym i zawo owym, kładach prz<Jdownictwo, racjona· 
lizatorstwo, życie związku i Par- l' l • • . . I . . t . • k d til, realizowanie ust~wy o zabe:t: IS onosze w1e1scy 

Sm Ie e J ~ Y S U ... W:I C-·~J.„ .. :0'~0:W:8·~:· ·; «'8: l ~bv- ·~~·~~~~~ :'.:cj~~;;~~~:;, ~~~~„ ·we. wsputzawodnictwie prac) .· 1·1 
do opracowania wartościowych ga · • . . . 
zetek. Miejscowe koło ZZK udzie We \Vsp~łzawoa~1ctw1e na. P~ 

oio zadania Komitetu Powiatowego PZPR w Rawie Mazowieeliiej 
W celu przysw-0jenia i przeana 

lizowania uchwał IV Plenum KC 
dotyczących polityki kądr w apa­
racie partyjnym, odbyło się w Ra­
wie Maz. Plenum Komitetu Powia 
towego PZPR, poświęcone dotych 
czasowej polityce kadr w powiecie 
rawsko-mazowieckim. Pre:eanali­
zowano dokładnie dotychczaso­
wą politykę kadrową w aparacie 
partyjnym, w urzędach, instytu­
cjach i organizacjach masowych. 
Jak się okazało w trakcie dysku­
sji, aparat partyjny powiatu raw 
sko-mazowieckiego posiada dosta 
teczną ilość towarzyszy o zadowa­
lającym wyrobieniu politycznym 
i społecznym. Nie mniej dotych­
czasowa polityka k.adrowa pozosta 
wlała wiele do życzenia i w jej 
wyniku dawał się odczuwać dot­
kliwy brak kadr, mimo iż odpo­
wiednich ludzi do obsadzenia wol 
nych stanowisk nie brakło. Do 
poprawienia sytuacji na . tym od­
cinku przyczyniły się ostatnie wy­
bory, w wyniku których wykryto 
szereg zaniedbań i niedocią~nięć 
w dotychczasowej polityce kadro 
wej i postarano się je usunąć. · 

Egzekutywa powiatowa, realizu 
j;ic wytyczne IV Plenum, znalazła 
odpowiednich ludzi i powołała ich 
do pracy w aparacie partyjnym. 
Między innymi na wolne, nieobsa 
dzone etaty powołani zostali osta­
tnio tow. Szostek i tow. Jadczak. 
Analizując dokładnie oslągnię­

cla i braki dotychczasowej poli­
tyki kadrowej stwierdzono, że pe­
wnymi sukcesami mogą się poszc:zy 
cić jedynie PZGS i PGR, kt6re 
od roku 1948 potrafiły wycho­
wywać sobie kadry. Ale i te P,la­
cówki popełniły w swej działalno 
ści cały szereg l::\'ędów. Powołu­
jąc ludzi z klasy robotniczej ~a 
częstokroć wysokie i odpowie­
dzialne stanowiska, obarczano ich 
nadmiernymi obowiązkami, nie 
dając Im żadnej opieki, nie dba· 
jąc zupełnie o ich doszkalanie. 
Dlatego też przy następnych wy­
borach do władz spółdzielczych 
część tych . towarzyszy odeszła. 
PZGS potrafił jednak wyciągnąć 
wnioski z tego zjawiska i rozpo­
czął szkolenie zdolnych jednostek, 
udostępniając im drogę awansu 
społecznego. I tak np. tow. Sza-

we1, Rosik i inni zaawansowali z wego za mało mówiono w dysku­
pomocni'ków szoferskich, czy z in- sji o spółdzielniach produkcyjnych, 
nych, gdzie nie analizowano wcale a przecież opieka nad istniejący­
stanowiska referentów różnych mi spółdzielniami i samo organi­
branż. zowanie nowych spółdzielni pro-

Gorzej przedstawiała się spra- dukcyjhych należy właśnie do Ko 
wa w spółdzielniach produkcyj- mitetów , Gm.innych. !Podkreślił 
nych gdzie nie analizowano wcale to dobitnie i szeroko omówił za­
składu zarządów i izupełnie nie dania stojące przed komitetami 
szkolono członków tych zarządów. gminnymi na odcinku budownic­
N a o.dcinku kadr są więc w spół- twa socjalistycznego na wsi, tow. 
dzielni ach . produkcyjnych duże Glinicki z WK PZPR w podsu­
jeszcze niedomagania. · W Groto- mowaniu dyskusji. 
wicach nie ma pracy kolektywnej. Wiele j:cst jeszcze do zrobie­
Przewodniczący sam decyduje o nia na odcinku ·szkolenia w po­
wszystkim. Od półtora miesiąca wiecie. Wprawdzie w jJ!sieni zor 
nie było tam żadnego zebrania, ganizowano we wszystkich gmi..­
ani żadnej narady produkcyjnej. nach kursy szkoleniowe pierwsze 
We Franopolu poważne niedociąg go stopnia, a w niektórych ·miej­
nięda ujawni-ono w pracy tow. scowościach nawet kursy drugie­
Nowackiego. Zdarzyło się, iż dwie go stopnia, lecz w pewnych gmi­
osoby przeszkolone na księgowych nach, jak np. w Regnowie i w G6. 
do spółdzielni produkcyjnej w Ku rze szkolenie całkowicie zostało za 
czyźnie, zamiast w spółdzielni pro nii!dbane, a w innych gminach fre 
dukcyjnej, zatrudnione zostały w kwencją. zmalała do połowy, z po. 
gminnej spółdzielni Samopomoc wodu braku należytej opieki ze 
Chłopska. Za ten stan rzeczy od- strony opiekunów i instruktorów 
powiedzialne $ą także komitety szkoleniowych. Zaniedbano rów­
gminne PZPR, które pozwoliły nież szkolenie ideologicZil'e w ZMP. 
na oderwanie si~ od Partii niektó- Związek Młodzieży Polskiej, któ­
rych towarzyszy wysuniętych na ry musi stać się kuźnią młodych 
stań.Owiska. . kadr dla Partii, dla administracji, 

Na Plenum Komitetu Powiato-1 dla rolnictwa i rozbudowującego 

Wyniki kutnowskiego · raidu 
motocyklowego 

Sekcja motocykl~wa „Och· 
nia'' przy klubie sportowym ,,Ko 
Iej<lrz'' w Kutnie zorganizowa­
ła na trasie Kutno -'-- Strzelce 
- Oporów - Zychlin - Ciepli 
ce - Kutno (60 km.) raid moto 
cyklowy. 

Mimo ciężkich warunków te~ 
renowych raid ukończyło 93 pro 
cent zawodników. W zawodach 
wzięio udział 53 miszyny. 

W kat. 200 cm. sześciennych 
pierwsze miejsce zdobył Bogdan 
Kitlski - DKW (5 P. karnych), 
drugie - Jan Wodzyński -
DKW (37 p.), trzecie - Radomir 
Łukaszczyk - (41 p.k.) na dab 
szych maszynach uplasowali się: 
Stanisław Mokczyński, Czesław 
A<lamczvk. Ad3m Wiktorczvk i 

Józef Wasiak. 
W kat. 250 cm. steściennych 

pierw~ze mieJsće zajął Gm~g-orz 
Kadelski - DKW (31 p.k.). 

W kat. 3fi0 cm. sześciennych 
pierwsze miejsce zajął Józef Do 
browolski (31 p.), drugie - Fran 
ciszek Suchai1ski, który mimo 
złamania ręki na 8 km. przed 
metą, przybył do celu z 89 pkt. 
karnymi. na DKW. trzecie -
Adam Kiecwicz DKW (224 p.)~ 

W kat. 500 cm. sześciennych 
r>1erwsze miejsce zaiął Antoni 
Trzciński, NSU (4 p, karne), dru 
g'ie - Stefan Bednarek. BMW 
(316 p. karnych). W ogólnej kia 
syfikacji pierwsze miejsce zajął 
ob. Antoni 1'rzcińsk1. 

.Matusiak C. 

się przemysłu na terenie powiatu, 
nie spt"!łnił swego zadania. Nie pro 
wadziła również szkolenia ideo­
logicznego tak poważna organiza­
cja masowa jak Liga Kobiet. W 
ogóle można stwierdzić, że żad­
na z organizacji masowych pa. 
wiatu ra"Ysko-mazowieckiego nie 
prowadziła dotąd długofalowej po 
lityki kadrowej, ograniczając się 
do polityki dnia. Nic więc dziw­
nego, że organizacje partyjne 
wszystkich szczebli ujawniły 
poważne zaniedbania na odcinku 
wysuwania kadr kobiecych i mło 
dzieżowych. Nie potrafiono jesz• 
cze 1przełamać uprzedzeń dotyczą, 
cych wysuwania kobiet na wyższe 
stanowiska. W wyniku tego da­
je się odczuć dotkliwy brak kadr 
kobiecych w aparacie partyjnym 
i na stanowiskach w urzędach i 
instytucjach. A kobiety przecież 
pracują IZawodowo na równi z 
mężczyznami i równie dobrze mo 
głyby pokierować źyclem politycz 
nym, społecznym i gospodarczym 
terenu. 
Dużo uwagi poświęciło ostatnie 

plenum Kom,itetu Powiatow~go 
stylowi prac~ Inspektora.tu Szkol 
nego oraz słabemu poziomowi ide 
ologicznemu nauczy~ielstwa. Mó­
wił o tym tow. Gąsior I sekre­
tarz KP, przytaczając cały szereg 
faktów słabego opanowania za­
gadnień aktualnych i to nie tylko 
politycznych, ale społecznych i go 
spodarczych przez niektóte nau­
czycielki i nauczycieli. Nie prze­
prowadzono dotąd lustracji szkół 
vt których pracują nowe siły na· 
ttczycielskie. Winę za to ponosi 
Inspektorat Szkolny. 

Tow. Glinicki z Komitetu Woje 
w6dzkiego stwierdził w podsumo 
waniu dyskusji, że towarzysze 
wnieśli wiele cennego materiału 
na ostatnie Plenum. !Większość 
z nich zrozumiała i przeanalizowa 
ła wytyczne IV Plenum KC PZPR 
Przy układaniu dalszej pracy Ko­
mitetu ·Powiatowego wyt~czne 
te 'posłużą towarzyszom z Rawy 
do słusznej realizacji polityki na­
szej Partii, szczególnie na odcin­
ku szkolenia ideologicznego i na 
odcinku kadr 

K. Mędrzycki 

la wszelkiej pomocy i potrzeb- lu kolportazu _pras~ chł,ops~1eJ, 
nych materiałów do technicznego cz~łow~ 

1 
m_ie1sca. w. W?!ewódz : 

wykonania gazetek. hy1~ łoazk1'!1 za 1ęh h;;ton.os:te 
JednYrn z głównych zadan dla \i.:1e1scy po~natu p10trkowslnegó. 

kolegiów redakcyjnych na czer· Pierwsze miejsce uzyskał Ii.~rtosz 
wiec _ jest zjednanie jak. naj- Jan ~ąbrowski', z ~~nc11. lPocz 
większej ilości korespondentow ~e towe1 ,~v \V ~!borzu, I-tory z 1edryal 
go najczulszego instrumentu, ~ią o~tatn10 2 ..... 91 ~=e~umerat<l:ow 
żącego miejsce pracy z masami. pism 1~,Groma<la •. ~ „.Cliłopska 

Częściej odbywane narady k?- ~roga . Na wyr?z111eme zasługu 
mitetów redakcyjnych przyczynią i ą : Kazimierz Cichosz (l.211 ~re 
się niewątpliwie do zaktY':vi.z_owa" I numeratorów) i Cze~ław Sonia 
nia gazetek, a co za tym 1dz1e, u· (I .125 prenumer~torow). 

Wyplenieme chwastow zapewnia wyższe ulony 
Robotnicy rolni, członkowie naniu z wartością prod•ukcil 'W 

spółdzielni produkcyjnych oraz roku ubiegłym - Ministerstwo 
indywidualni gospodarze przy Rolnictwa i Reform Rolnych 
stą pili w całym kraju do niszcze wezwało do pomocy przy zwal 
nia chwastów, aby stworzyć lep l czaniu chwastów ZSCh. ZMP, 
sze warunki wegetacji roślin SP, młodżież szkolna i tnne or~ 
uprawnych i w ten sposób pod! ganizacje', działające na wsi. 
r1leść plony. 

Specjalne zarząd•zenie Minis· Szko1·1my fachowc6w 
terstwa Rolnictwa i Reform Rol 
nych i województw. nakładają 
na rolników obowiązek prowa 
<lzenia walki z chwastaml. Nie 
zastosowanie się do zarządzeń 
o niszczeniu chwastów. uważane 
będz·ie za szkodnictwo gospodar 
cze i surowo karane. 

Ze względu na poważne zada 
nia, fakie ma do wykon.ania 
.rolnictwo W- pierwszym roku 
Planu 6-letniego, w którym war 
tość produkcji rolnej powinna 
być o 6 proc. większa w porów, 

. ·Kto ponosi winę? 
Już: mija prawie 2 lata od chwi 

li, gdy zepsuła się studnia w ce• 
gielni parowej Dąbrówka, gdzie 
pracuje znaczna ilość robotników, 
a mieszka zaś w okręgu cegielni 
kilkadziesiąt rodzin. Pracownicy 
muszą po wodę chodzić na wieś, 
lub czerpać ją z pompy parowej 
z kotła. 
Już kilkakrotnie na zebraniach 

poruszano sprawę naprawy pom• 
py, ale beżBkutecznie. Przedstaw\ 
ciele Związku Zawodowego Budo 
wlarzy i Rady Zakładowej inter· 
weniowali w Dyrekcji, lecz bez 
skutku. Robotnicy proszą, aby na 
reszcie ktoś kompetentny zajął się 
t-l sprawa.. batdzo dla nich istot-
ną. J. M. 

Zjednoczenie Łód'zkie Państwo 
wych Przedsiębiorst\v Budowla­
nych. które za jęło pierwsze miej 
sce w ogólnopolskim współzawod 
nictwie na polu szkolenia rooot 
nikdw W sezonie zimowym, roz 
wineło niemniej intensY'"n4 
działalność szkoleniową· w mie­
~iacach wiosennych roku bieżą 
cego. · 

Na licznyćh kursach i>rzyspo 
sobiertia i doskonalenia zawodo 
wego, zorganizowanych przy po 
szczególnych o<ldzlałacłi Z \edno­
czenia na terenie Lodzi l woje 
wództwa, 500 · osób zostało prze" 
szkolonych w clą~u ostatnich ty 
godni. 
Główny nacisk poloióny był 

na szkolenie fachowców w zakre 
sie robót wykończertłowych, t. j. 
i11stalatorów, szklarzy, malarzy 
itd. 

Każdy ZMP-owiec 
prenumeruje i czyta · 
»Sztandar Młod_ych« 
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UNIWERSYTET 
JEST NIEDOSTĘPNY 

DLA BIEDNEJ MŁODZIEŻY 

Pod powyższym tytułem „Repu­
blika" donosi o srzeregu samob'ójstw 
popełnionych w dniach ostatnich 
prrzez młodych maturaystów, marrzą­
cych napróżno o studiach uniwersy­
teckich. Ogólne cz.ubożenie ludności 
oraz wysokie koszty studiów na 
wyższych uczelniach prowadzą do 
tego smutnego zja~viska - koi1crzy 
pLsmo. 

PROCES KOMUNISTOW 
·W POZNANIU 

W Po:zinaniu rozpoczął się proces 
!komunistów, oskarżonych o urządze 
nie wiecu prrzed Urrzędem Pośredni­
ctwa Pracy. W czasie transpOTtu 
oskarżonych cz. więzienia we Wron­
kach do Poznania - komuniści urzą 
dzili obstrukcję, kładąc się na dwor­
cu na !Ziemi. „Musiano ich po jedne­
mu przenieść do auta policyjnego" 
- p~e „Republika''. 

SAMOBOJSTWA W PIOTRiKOWIE 

niu własnym pmy ul. Pilsudskie­
go 69. 

AMERYKANSKIE „NOWOSOI" 
W POLSCE 

Do Warseawy przybyli przedsta­
wiciele amerykańskiego koncernu 
1Zbrojeni.owego, którzy pr:zedstawili 
władzom nowy typ pistoletów garw­
wych. Pistolety „Made in USA" 1Za­
wierają kilka gatunków gazu: ośle­
piający, usypia•jący, drażniący płu­

ca, duszący i t. p. 
Pierwsrza partia tych pi•stoletów 

ma być pr.zekarzana p~Hcjii. 

LOKAUT 
W CEGIELNIACH ŁODZKICH 

Właściciele cegielń położonych na 
terenie województwa łódzkiego po­
stanowlH wstrzymać pracę na czas 
nieograniczony. Jeżeli robotnicy e.go 
dizą się na obniżkę plac o 25 procent 
oraz na większą redukcję personelu 
- właściciele cegielń podejmą per· 
traktacje. („Kur. Łódz."). 

BUNT PASAżEROW 
NA ZEPPELINIE 

, .'.!.~ .. :!.I!.~!:!!! • 

Przed meczem· Sląsk-Łódź 
Kilka gorzkich słów pod adresem PZB 

Dnia 10 bm. rozegrane zosta 
nie w Łodzi spotkanie 

bokserskie Sląsk - Łódź. Mamy 
~uż skład druż)•ny łódzkiej, a. wła 
ściwie dwa składy, gdyż każda. wa 
ga jest dublowana, no i czeka.my 
na mecz.„ 

OBIECANKI, CACANKI„, 

Wszyscy pamiętamy !jeszcze ofi­
cjalne zapewnienia ze strony PZB, 
że po turnieju jubileuszowym, Je 
dna z drużyn zagranicznych wal­
czyć będzie w Łodzi. Chętnie UJrze 
libyśmy u siebie doskonałych pięś 
ciarzy ZSRR, chętnie ujrzelibyśmy 
Rumunów ozy Węgrów, niestety, 
skończyło się tylko na obiecankath. 
Do Łodzi nikt nie przyjechał i 
Łódź znów zapadła w drzemkę, .:. 
której może wyrwie ją dopiero 
mecz ze Śląskiem. 

O CZYM POWINIEN 
PZB 

PAi\\IĘTAC 

PZB powinien zdawać sobie z te 
go sprawę, że skoro utraciłby Łodź, 
boks nasz poniósłby nie powetowa 
r..e straty, gdyż Łódź przy odpowie 
dnim ustosunkowaniu się ze stro­
ny PZB mogłaby stać się nadal nie 
wyczerpanym rezerwuarem no­
wych kadr zawo&4iczych i dać nie 
jednego jeszcze takiego pięściarza 
jakimi byli Konarzewski, Chmie­
lewski, czy Pisarski. 

21. mecz Cieślika 
w barwach reprezentacji Polski 

S potkanie piłkarskie Polska­
Węgry będzie 23 meczem 

międzypaństwowym, rozegranym 
po wojnie przez piłkarzy pol­
skich. Spośród zawodników, któ­
rzy w dniu 4 czerwca br. repre­
zentować będą w Warszawie bar 
wy Polski, najwięl.ej meczy w i 
drużynie narodowej grał Cieślik 
- 20. Cieślik nie brał jedynie 
utiziału w spotkaniach z Danią i 
Węgrami, w ubiegłym ro~u. Po 
19 razy grali Parpan i Gracz, Bar 
wiński - 16, Baran, Gędłek i 
Suszczyk - po 8, Mordarski -
5, Wieczorek - 4, Borucz - 2, 
Bożek i Dybała - po l. 

Nim jednak spotkamy się w so­
botę, 10 bm. w hali Wimy wypada 
ło by po krótce zastanowić się nad 
obecną sytuacją boksu w Łodzi. Ze 
sportem pięściarskim w Łodzi jest 
źle, jest nawet obawa, aby cały 
nasz dorobek nie poszedł na marn1o1. 
W BOKSIE ŁODZKIM- KRYZYS 

Kryzys jaki obserwujemy już od 
dłuższego czasu ma główne swe 
podłoże w braku poważniejszych 
imprez, które by pobudziły zaintere 
sowanie tym sportem tak przecież 
bardzo popularnym niedawno w 
Łodzi. 

OBNIŻA SIĘ POZIOM BOKSU 
ŁÓDZKIEGO 

Sport w ZSRR 

Za obecny stan letargu w jaki 
pogrążył się boks w Łodzi w dużej 
mierze ponosi winę Polski Związek 
Bokserski, który z jakimś dziwnym 
upqrem pomija Łódź, jeśli chodzi 
o mecze międzypaństwowe i jakieś 
wogóle bardzie.j atrakcyjne spotka­
nia. 

Brak poważniejszych imprez wpty 
wa również demobilizująco na za.­
wodników. Zmniejsza się frekwen­
cja na treningach, zmniejsza się do 
pływ młodych adeptów sportu pięś 
ciarskiego i wreszcie obniża się po 
ziom czołówki boksu łódzkiego nie 
mal z roku na rok. 

Kącik szachisty 
Pod koła pociągu IJ4>Spiesznego na Pasażerowie Zepipe,łina, odbywają- d F • W • bł · 

'Budkach rzuciła się 25-Ietnia Hele- cego podróż nad Ameryką - zbun- re • Urs I ro ewsk1 
na Rusek, ponosząc śmierć l!la mie1- towail:i się przeciw rzałodrz:e i kapita-, W ubiegłym tygodniu zako:liczyły 
scu. nowi, którzy skródli trasę przelotu się rozgrywki w trzech półfinałach 

Zredukowany praoownik Sądu ;z; powodów technicznych. Oficerowie do mistrzo~tw m. Łodzi z wynikiem: 

Najlepszym tego dowodem były 
choćby ubiegłe mistrzostwa Polski, 
na których Łódź nie zdobyła ani je 
dnego tytułu mistrzowskiego, cho 
ciaż posiadamy wszelkie warunki 
ku temu, aby Łódż w tej wlaśnie 
dziedzinie sportu zajmowała przo­
dująca pozycję w Polsce. 

O~ręgowe~o - Br<;>~słaiw Ga~cq;yń-, musieli bronić kapitana statku - re pierwsza grupa 1) Szapiro 7 i pól pun 
ski popełnił samobo3shvo w nue&Zka wolwerami - pmed pobiciem. któw, 2, 3) Uza1·ski i Szymański po 7, 

4) Witkowski 5 i pół, 5, 6) J.'urs \ 

T JE.AT R V Łobodziilski po 5. II grnpa - 1) Am. 
r;terdamski 6, 2, 3, 4, ;J) Leszczyński, 
Erenfeurht, Kazanecki, Kłodnicki po 

PAŃSTWOWY 
TEATR IM. STEFANA JARACZA 

(nł. Jaracza 27) 
Dziś o godz. 19.15 komedia M. Ba 

łuckiego pt. „Dom otwarty". 

PANSTWOWY 
l'EATlł POWSZECHNY 

(ni. Obroitców Stalingradu 21) 
CUI. 150-36) 

Codziennie o godz. 19,15 komedia 
Al. Fredry „ Wielki człowiek do ma­
łych interesów". 

PA~S'r\1 OWY TEA'fR NOWY 
(ul. Paszyńskiego 34, tel. 181-34) 
O godz. 19,15 „Makar Dubrawa" 

- wznowienie. 

TEA'flł „PINO.lUO'' 
(ul Nawrot 27) 

Piątek, dnia 2 czerwca 1950 r. 
godzina 8.00 i 15.00 wg zamówi.eń 
dla szkół wido'\visko za.mknięte pt. 
„Nowa szata króla". 

TEATR „ARLEKIN" 
(ul. Piotrkowska 152) 

Piątek, dnia 2 czerwca 1950 
godz. 17.15 „Wesoła maskarada" 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
.,LU'l'NlA„ 

5, 6) Geller 4, 7) prof. Kośeiclnk :1, 
8) Górski 2, 9) Lange 1 punkt. Zasto 
sowano kokjuość miejsc na podstawie 
systemu Sonneborna. Trzecia grupa: 
1) ślusarski 7, 2) Kamkowski 6 i 

pół, 3) Dryzek 6, 4) ·Lokucicwski 4, 
5) Fijałkowski :J i pół, 6) Pierzanko 
3, 7, 8) Kania i Chmiel po 2 i pół, 
Raczyński O punktów. W~·cofał sic;- z 
tumieju obiecujący zawodnik Gwal'd1i 

r. - Filjchowski. Niespodzianką. w naj. 
mocniej obsadzonej drugiej grupie -· 
był wynik Witkowskiego i Fursa. Or. 
ganizacja. turniejów była słaba. Kic_ 
rownictwo nie spełniło swego zadani!t, 
Karygodne jest "'Ycofywauie się za. 
wodników bez usprnwiedliwienia. 

Piątek, dnia 2 czerwca 1950 r. 
o godz. 19.15 „Có1,ka pani Angot". 

'l'EA'l'R 1,0SA~ 
Trauqulla I. t"ł 272-70 

Godz. 19,30 „Romans z wodewilu". 

KJ[NA 
Do finałowych rozgrywek zaawanso 

wali: Szapiro, Uzarski, Szymański, 
Amsterdamski, LcRzczyński, Bren_ 
feucht, f!lusarski, Ę:arnkowski i Dry. 
zek, 

W niedzielę, dnia 4 bm. rozegrany. 
zostanie ciekawy mecz na 10 szachow 
nicach mi~dzy seniorami i junhirami, 
Na pierwszej szachownicy ujrzymy 
walkQ między mistrzem nfakarczykiem 
i Panasewiczem. 

ADR.lA - dla młodzieży (Stalina 1) STYLOWY (Kilińskiego 123) 
Kino nieczynne z powodu remontu. „Strój galowy". 

BAŁTYK (Narutowicza 20) godz. 18, 20. 
„Zwycięski powrót" śWIT (Bałucki Rynek 2) 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 ,.Par. Habetin odchodzi" godz. 18, 20 

SŁUSZNY żAL 

Sportowa, a zwłaszcza bokserską, 
Łódż ma żal do PZB, żal całkowi­
cie uzasadniony, gdyż wyglą­

da na to, że naczelne władze nasze 
go pięsciarstwa o Łodzi zupełnie 
rzaipomn.iały. 

. A przecież Łódź, która przyczy 
niła się do wielu sukcesów naszego 
pięściarstwa na arenach międzyna 
rodowych, chyba na to absolutnie 
nie zasłużyła. 

Spod znaku 
piłki ręcznej 

W bieżą.cym tygodniu zostały zakoń 
czo11e mistrzostwa klasy A w Riatków 
ce żeńskiej. T~·tuł mistrza przypadł w 
udziale druż>nie Unii, która na 6 gier 
zdobyła 6 p~nktów przed ŁKS Włók. 
niarzem, legitymującym się na taki~ 
samą ilo8G gier, ale tylko 4 pkt„ trze 
cią. lokatę zajęła Spójnia (6 gier, 2 
punkty), a ostatnią Związkowiec (6 
gier, O punktów); 

* • • 
W misti·zostwaclt sitfrkow1d nięskiej 

w klasie A prowadzi .AZ$ pned Spój 
nią. 

* • * W zawodach o mistrwstwo w szczy 
piorniaku męskim. na czele stoi Zwią.'z 
kowicc przed dobrze zapowiadaj~cym 
się zespołem Kolejarza, 

BAJKA (Franciszkańska 31) 'fATRY (Sienkiewicza 40, w ogro· 
„Czarodziejski kryształ" dzie) - „Nieodrodna c6rka" 
godz. 18, 20 godz. 15,30, 18, 20,30 

GDYNU (Daszyńskiego 2) „Program TECZA (Piotrkowska 108) 
10 · tysięcy · drużyn 

aktualno~ci krajowych i zag1·anicz „Urodzony w październiku" 
nych Nr 22" godz. 16.30, 18.30, 20.30 bierze udział w turnieju o puchar ZSRR 
qodz. 15 16, 1?, 18, 19, 20, 21 WISŁA (Daszyl1skiego 1) MOSKWA. - Komitet do Spraw 

HEL - dla młodzieży (Legionów 2) „Program składany" („Szara szyj- Kultury Fizycznej i Sportu przy Ra-
„Konćert .Beethovena". ka'", „Siedem czarodziejskich płat- dzie Mini:;trów ZSRR zatwierdził re 
oodz. 16, 18. 20 ków", ,.Biegiem Wołqi" - filmy w gulamin tegorocznych rozgrywek pił 

MUZA (Pabianicka 173) naturalnych kolorach). karskich o Puchar ZSRR. 
„Hrabia Monte-Christo" seria godz. 16.30, 18.30, 20.30. Do turnieju dopuszczone będą 
godz. 18, 20 WŁóKNIARZ (Próchnika 16) wszystkie, oficjalnie zarejestrowane, 

POLONIA (Piotrkowska 67) „Dziś o wpół do jedenastej" drużyny piłkarskie. 

S!)otkania eliminacyjne na najniź 
szych szczeblach już się rozpoczęły. 
Mecze g~upy finałowej odbędą się w 
Moskwie, w końcu października br. 

Jak wiadomo, w roku ubiegłym pu 
char zdobyła moskiewska drużyna 
Zakładów Samochodowych im. Stali­
na - Torpedo. 

W ZSRR rozgrywane są obecnie mistrzostwa w piłce nożnej. Oto fragment 
z meczu CDKA - „Daugawa", Bramkarz ,,I>augawy" Winogradow w akcjl 

Łódź zwycięży różnicą 2-3 bramek 
mówi przed spotkaniem z Toruniem kapitan tOZPN tow. Krysiak 

W d. niu jutrzejszym, to jest 3 cz.er I technicznym i na zwydęs1m110 z.asłu 
wca, odbędzie się na stadionie żyli bardz-iej od wa.rsz.a.wia.ków. 

LR& _Włókniarza o g?dz. 17:30 mię~ - Jak będ:.zie w tym i-oku _ nie 
dz!msast~we sp~t~anie w piłce noz wiadomo, a to z tego vroględu, że w 
neJ Torun - Łodz. niedzielę reprezentacja naszych ju-

Jako przedmecz rozegrane zosta- niorów nie stanie w pclni sił. 
ną zawody towarzyskie pomiedzy - Złożyły się na to elimin-aeje, 
Ogttiwem a ŁKS Włókniarzem II. jakie odbywały się w tym tygOO.niu 

Mecz powyższy wywołał w Łodzi pomiędzy ch-u~ynami piłk~kiini 
dość duże zainteresowanie ze wzglę DOSZ~u, w ktorych }>rało µdział ~ 
ciu na to, że w Ta7Jie zwycięstwa Łódź nasz_Ycn reprezel!-tantów: ~hł-Opey e~ 
ZR!kwalifikuje się do półfinału o Pu- w cią.gu ~godma mu.s;1~1 ro~egrac 
chair Miast. 3 spotka.ma, a to przecie--,; m<>ze po-
. - Przewiduję z,wycięstwp Łode.i Z?stać im, j_ak to się mó~, w koś­
różnica 2 - 3 bramek - mówi nam Cłach - konczy na.siz r<>zmowca. 
kaipitań ŁOZPN-u tow Krysiak Do Warszawy wyjewża 15 junfo-

• • rów. Skład ostateczny reprezenta-.:ji 
Gorsze natomiast horoskopy sta- ustafony będzie dopiero na miejscu, 

wia nasz rozmówca, jeśli choozi o przed zawodami. Do reprezentacji 
mecz rep1·ezentacji naszych junio- przewidzia.no następujących graczy: 
rów z reprezentacją W.ai·szawy, któ Rącz, Brukman (Widzew), Stusio, 
ry jak wiad-0mo odbędzie się 4 czei· Wagner (Włókniau. Pabiani_ce), K;;r 
wca w Warszawje, jako p1'zedmeez 
międzypaństwowego spotkania Wę- palski, Walczak (Spójnia), Jach I, 
gry - Polska. Jach II, Bilewicz (.Kolejarz), Tomec 

Kino nieczynne z powodu remontu. godz. 16.30, 18.30, 20.30 Do grupy finałowej dopuszczone 
PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) WOLNOM (Napiórkowskiego 16) będą 4 drużyny Federacji Rosyjskiej, W porównaniu z rokiem ubiegłym, 

„Za siedmioma górami" „Zdradzieckie skały" po 2 drużyny z wszystkich pozosta- w którym w rozgrywkach pucharo-

- W roku ubiegłym juniOł"llY na- ki (Związkowiec), Olejniczą,k, Kału 
si tylko dzięki przypa.d'kowi p1"Zegra żyński (ŁKS Włókniarz), Turlejski 
li w Warszawie z reprezentacją ju- (Concordia), Miśkiewicz (Włókniał'!I 
ni10rów stolicy 1:3. Według oceny fa qudz. 18. 20 godz. 150.30, 18, 20,30 łych Republik Związkowych, po je- wych startowało około 8.500 drużyn, 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) ZACHĘTA (Zgierska 26) dnej drużynie z Mosk\vy i Leningra-1 tegoroczny turniej zgromadzi na star 
„Program składany" (Dzieje jed- 1 „Zakochani są sami na świecie" du oraz 33 drużyny, biorące udział cie imponującą liczbę - ponad· 10 

chowców - mówi kapłtan ŁOZPN-:i Zgierz) i Marczak (Boruta). 
- łodzianie znacznie przewyższaii Na mecz z Toruniem wyznaerono 
swych przeciwników pod względ.-~m wraz z zapasowymi następujących nej obrączki", „Słoń i Mrówka", godz. 18, 20 w tegorocznych mistrzostwach ZSRR tys. zespołów. 

„Noc Noworoczna", „Mistrz Nar----------------------
ciarski", „Kim zostanę?"). 
godz. 18, 20. 

ROMA (Rzgowska 84) 
„Droga do sławy" godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) 
„O szóstej wieczorem po wojnie" 
godz. 18, 20 

Program audycji 
na dzień 2 czerwca 1950 r. (piątek) 

12.04 Dziennik; 12.30 (Ł) III-ci 
odcinek pow. D. Gałaja pt. „Jak 
Marciniak stał się wyzyskiwaczem"; 
13.30 Koncert; 14.00 Radiokr<>nika; 
14.1& (Ł) Komunikaty; 14.20 (Ł) 
Muzyka popularna; 14.45 (Ł) „Za­
bawki wuja Ludwika"; 14.55 Aud. 
„Książki mówią"; 15.10 Audycja 
związana z Międzynarod. Dniem 
Dziecka; 15.30 „Co dzień mesie 
w ciemnym lesie"; 16.00 Dziennik; 
16.30 (Ł) „Nasi koledzy z ZSRR"; 
dla młodzieży; 16.40 (Ł) Fragment 
z książki S . Babajewskiego pt. 
„światła nad ziemią"; 17.00 Kon­
cert dla przodowników pracy; 17 A5 
Historia literatm·y polskiej; 18.15 
(Ł) Polskie pieśni masowe; 18AO 
W szechnica; 19.00 Koncert symfo­
niczny; 20.00 Dz.iennik; 20.40 
J. S. ·Bach; 20.55 Koncert orkiestry 
tanecznej; 22.00 „Szpilki"; 22.18 (Ł) 
Pogad. pt. „Muzea - własnością 
ogółu"; 22.30 (Ł) Koncert życzeń; 
23.00 Ostatnie wiadomości: 23.15 
Myzyka H. Bei'.lioza. 

Z nowości wydawniczych, po· 
święconych Mickiewiczowi, uka­
zały się dwie książki, na które 
warto zwrócić uwagę: zbiór arty­
kułów Boya „O Mickiewiczu" i 
powieść Mieczysława Jastruna 
„Mickiewicz". Pierwsza książka 
jest wznowieniem szkiców boyow 
skich sprzed wojny, druga nato­
miast wznowieniem powieści, któ­
ra ukazała Się po raz ·pierwszy 
przed rokiem. 

Tom znakomitego tłumacza, pu­
blicysty i pisarza Boya-Żeleriskie· 
go-zamordowanego w roku 1941 
przez hitlerowców we Lwowie -
zawiera prace, które ukazały się 
w 1929 roku w zbiorze „Brązow­
nicy", ponadto szkice rozproszone 
po czasopismach oraz drukowane 
w latach 1940-1941 we Lwowie. 
Zbiór ten nie jest bynajmniej mo­
nografią o Mickiewiczu, porusza 
zaledwie kilka zagadnień, związa­
nych z twórczością życia Mickie­
wicza. Z tych zagadnień autor naj 
więcej miejsca poświęcił okresowi 
towianizmu w życiu poety, a więc 
sprawie wzajemnych stosunków 
pomiędzy Mickiewiczem i Towiań 
skim, roli, jaką w życiu Mickie­
wicza odegrała Ksawera Daibel, 
pe>nadto zagadkowym okoliczno­
ściom, jakie towarzyszyły śmier· 
ci pisarza, sprawie legionu żydow 
skiego i wreszcie kilku proble· 
morn „Pana Tadeusza'". Niedostat­
kiem tego tomu jest brak syste­
matycznej metody w badaniach 
mickiewiczowskich: rozważania 
Boya są głównie rezultatem od­
krvwczei oasii i śmiałej oolemiki. 

z jaką autor wystąpił przeciw 
„brązownikom", oficjalnie uzna· 
nym i kanonizowanym autoryte­
tom międzywojennej mickiewiczo. 
log ii. 

Jakkolwiek Boy nie omija w 
swoich pracach doniosłości wpły-

obniżeniem lotu poezji i myśli 
mickiewiczowskiej, a jego kontakt 
tern z Towiańskim. Boy wreszcie 
trafnie ocenił polityczne podłoże 
przemilczania przez mickiewiczow­
skich interpretatorów "ex cathe­
dra" rewolucyjnego okresu „T1 y-

~ ~ 

I Książki o Mickiewiczu I 
~-------------------------~ 
wu środowiska i tła społeczno­
politycznego na poetę, w zasadzie 
snuje on wywody na kanwie bio­
graficznej. Ta biograficzność cią­
ży na boyowskiej interpretacji ge 
nialnego człowieka mnóstwem 
szczegółów, w których gubi się 
częst.:i istota mickiewiczowskiego 
fenomenu. Z drugiej jednak stro­
ny nie sposób nie docenić śmiało­
ści ataków Boya na konwencjona­
lizm i zakłamanie burżuazyjnej 
nauki o Mickiewiczu, która usiło­
wała utuli{: poetę w brązową po­
włokę fałszu, przemilczeć najbar­
dziej rewolucyjne wzloty jego 
twórczości i uczynić z żywego 
człowieka posąg z marmuru. Za­
sługą Boya jest równia zdecydo· 
wane podkreślenie zgubnego wpły 
wu mistycznych teorii Towiań­
skiego i samej osoby „mistrza An 
drzeja" na Mickiewicza. 

Stosunek Boya do towianizmu 
jest surowo krytyczny. Boy -
racjonalista dopatruje się słusznie 
bezpośrednieqo związku miedzv 

buny Ludów", Każdy szkic oma­
wianej książki jest napisany z nie 
słychaną werwą i ferworem pole· 
micznym. Te cechy, obok klarow­
ności wywodów i satyrycznego za 
cięcia sprawiają, że tomik pochla 
niamy jednym tchem. 

Polvieść Mieczysława Jastruna 
o Mickiewiczu ukazała się w roku 
ubiegłym. Obecna, trzecia edycja 
jest rozszerzona i podzielona na 
dwa tomy. Jastrun pokusił się o 
rzecz niezwykle trudną: o sportre­
towanie Mickiewicza żyl;Vego, o 
ukazanie nam człowieka i zara­
zem poety, biorącego aktywny u­
dział w konfliktach epoki. Chodzi­
ło mu o uchwycenie syntezy zawi­
łego zjawiska, o nakreślenie po­
staci we wszystkich jej wzlotach 
i załamaniach, a nade wszystko o 
wydobycie tych rysów mickiewi­
czowskiego portretu, które dotych 
czas ginęły w cieniu lub też zale· 
dwie widoczną linią się czerniły. 
Z tego punktu widzenia jest po­
wieść nieza1>omnianvm nrzeżvciem 

i można śmiało rzec, że autor -
o ile nie wyręczył w niejednej ma 
terii naukowych badaczy - wiel­
ce rozświetlił mroki, panujące w 
naszych pojęciach o autorze „Kon 
rada Wallenroda", wytyczając na 
leźytą drogę w labiryncie nie roz­
wiązanych przedtem zagadnień. 
Książka Jastruna łączy dwie 

właściwości, które do tej pory od· 
dzielnymi drogami wędrowały. 
Jest syntezą w najpiękniejszy 

ksztalt artystyczny obleczonej ima 
ginacji i naukowej sumienności, 
czerpiącej pełną garścią ze żródeł 
i materiałów dokumentalnych. 
Każda konkluzja, każdy kształt i 
obraz jest tu poparty konkret· 
nym zjawiskiem i faktem. Trudno 
się spostrzec, gdzie milknie powie 
ściopisarz i gdzie zabiera głos ba· 
dacz i krytyk, aliści zawsze jeden 
i drugi jest odkrywcą nowych lą­
dów, jakże bliskich, a jakże czę­
sto nie dostrzeżonych. Z tycn no­
wo odzyskanych krain wyłania 
się Mickiewicz genialny poeta, 
wielki rewolucjonista i człowiek z 
krwi i kości, związany tysiącem 
węzłów z dramatem jednego z naj 
tragiczniejszych okresów w dzie­
jach Polski. 

Jastrun malifie wizerunek poety 
w barwach pi:.stelowych, nic tu 
nie zostało przejaskrawione ani 

nie domówione. W każdym szcze­
góle widać odpowiedni dystans do 
wielkości wieszcza, dystans, po­
dyktowany największym uwielbie 
niem dla geniuszu Mickiewicza i 
pietvzmem dla czaru jego poezji. 

Roman Karst 

pilłka,rz.y:Komar, Suzurzyński, Wło 

darczyk, Słaby, Łuć, Miller, Urban, 
Pietrzak, Rączko, Hogendorf, Koź­
miński, Janeczek, Ki>czewski, Du~­

ka, Wiernik. 
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